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Fiszą nam w dalszym ciągu z Peters­

b u rg a :
II.

Wspomniałem już w wczorajszym liście, że je­
dną z głównych przyczyn ułatwiających pracę 
nihilistom, jest niesłychane niedołęstwo petersbur­
skiej policy i. Trudno zaiste wyobrazić sobie coś 
więcej niezgrabnego i bezmyślnego, nad organa 
tutejszej policy!. Służba policyjna wymaga konie­
cznie ludzi sprytnych, zręcznych, ruchliwych, u- 
miejących się w kaidem odnaleźć położeniu. Są to 
wszystko przymioty, ktćrych Bosyanin woale nie 
poBiada, z natury jest on leniwym w myśleniu i 
ciężkim w działaniu. Policya też tutejsza umie 
szykanować ludzi spokojnych i uczciwych, będzie 
wyrabiała awantury, gdy się dowie, Że w tym lub 
owym domu służy kucharka nie mająca paszportu, 
ale aby iść trop w trop za śladem nihilistycznej 
organizacyi, to za wiele na jej rozum. Najlepsze 
jeszcze bez wątpienia organa, posiada sławny trzeci 
wydział. Ale cóż kiedy ci właśnie ludzie, dla któ­
rych niema nic świętego prócz woli Gara, przy­
zwyczajeni do łamania prawa na każdym kroku, 
służąc despotyzmowi przeszli równocześnie w zna­
cznej części w służbę anarchii; tak to łatwo z je­
dnej ostateczności przerzucić się w drugą. Naj­
ważniejsza więc i najistotniejsza podstawa każ­
dego dospotycznago rządu t. j. policya, jest al­
bo śmiesznie głupia, albo przedajna, albo też 
zdradziecka. Aby wam dać chociaż tylko słabe 
wyobrażenie, esem jest policya petersburska, przy­
toczę autentyczne fakta: Pragnąc dojść do uchwy­
cenia nici spisku nihilistycznego, policya tutejsza 
praktykuje obacnie system pułapek. System ten po­
lega na następujących sposobach: Przyaresztowa- 
WBzy pewną osobę wstawiają do jej mieszkania po- 
licyantów i aresztują każdego kto do tej osoby 
przychodzi i o nią się pyta. Możesz mieć n. p. do 
kogoś interes, przychodzisz niczego Bię nie spodzie­
wając, dzwonisz, otwierają ci, wprowadzają cię do 
pokoju i tu dopiero dowiadujesz Bię, że p. X. are­
sztowany, a ty ponieważ pytasz Bię o niego, także 
jesteś aresztowany. Daremnie dowodziłbyś, te p. X. 
jest adwokatem n. p., że ma klientów, którzy do 
niego z interesami przychodzą, że jesteś również 
jego klientem i niesem więcej, to wszystko na nic 
się nie zda, biorą cię, prowadzą do kozy, rewidują, 
szykanują, indagują i możesz się uważać za szczę­
śliwego, jeżeli za kilkanaście godzin ujrzysz na- 
powrót światło Boże. Otóż taki naprzykkd wy­
padek zdarzył się siostrzenicy jenerała E. Młoda ta 
panienka zarzuciwszy tylko chustkę aa głowę, po­
biegła o parę kroków od własnego mieszkania w od­
wiedziny do koleżanki. Wbiegłszy do jej miesska- 
nia, zastaje tam policyjnych urzędników, którzy jej 
oświadczają, że koleżanka jej sreBitowana. Młoda 
osoba przestraszona ccfa się i chce wychodzić, lecz 
nie, już wpadła w pułapkę, biorą dziewczynę na 
policją, indagują, rewidują, wiozą do III wydziału, 
trzymają dotąd, póki przerażona i zaniepokojona 
rodzina nie zgłosiła się na policyą i identyczności 
osoby nie dowiodła. N ijlepszym jsdaak przykładem 
te  wszystkich jest fakt następujący: Jeszcze przed 
zamachem na Gssarza, aresztowano Dra Kadiana, 
bardzo zdolnego lekarza, który odznaczył Bię pod­
czas ostatniej wojny. Byi jednak raz już shorn 
promitowany, pedezas wypadków przy kazańskiej 
cerkwi, nic mu wprawdzie nie dowiedziono, ale 
fakt, że raz już był pod śledztwem wystsrcajł, 
aby go po raz wtóry aresztować. Z nim zaś mess. 
pociągnięto pod śledztwo i jego fciostrę, przełożoną 
jednego z instytutów rządowysh żeńskich, którego 
protektorką jest Wielka EsięSna Katarzyna Michaj- 
łowna. Za chwilę po wezwaniu p. Kadiarsa na policję, 
przyjeżdża W. Księżna, aby awiedzić zekłsd. Pyta się 
o przełożoną, powiadają jej co zsseło. Czei® więc 
w nadziei, że przełożona nadjedsie. Znieoiapliwione 
jednak długiem czekaniem, pożyła sekretarza swego 
radcę stanu Michajbwa, aby Big dowiedział, kiedy 
przełożona wróci. Mija godzina, pan sekretarz nie 
wraca i trudno zafeta, aby mógł wrócić, gdyż wpadł 
w pułapkę. Wystarczyło zapjtsć s:§ o aresztowaną, 
aby także być aresztowany®. Daremnie p. Michaj- 
low dowodzi, ża jest sekretarzem W. Księtnej, że 
o nihilizmie nic nie wie, pakują go do nosy bez 
pardonu. W. Księżna zniecierpliwiona długiem cze­
kaniem, posyła nareszcie kamerdynera swego na 
policyę, aby Bię dowiedział, co się dzieje z sekre­
tarzem i przełożoną. Kamerdyner tak samo jak jego 
poprzednicy wpada w pułapkę. Rozbierają ge, prują 
ubranie, zdejmują mu nawet sznurek z krzyżykiem 
b sayi, _ aby przypadkiem na nim Bię nie powiesił, 
męczą i indagują niewinnego człowieka, który B i­
ga duszę winien. Tymcssasem W. Księżna udziwio 
na do najwyższego stopnia i zniecierpliwiona, wra­
ca do dom a i daje znać na policję, że jej sekre­
tarz i kamerdyner zaginęli. Sekretarz znalazł się 
jakoś wkrótce, ale cóż powiecte? kamerdynera szu­
kała policja przez dwadzieścia cztery godzin w tern 
przekonaniu, że go mosieli nihiliści sprzątnąć i dopie­
ro po tak długiem i daremnem szukaniu wpadła na 
koncept, że zagubiony służący to zapewne ta sama 
osoba, którą oni w zamknięcia od dwóch dni trzy­
mają. Oto macie próbkę inteligencyi pstersburgskiej 
policji. Czyż wobec tego można Bię dziwić, że ni- 
hilistom najrozmaitsze udają się sztuczki, podczas, 
gdy ludzie spokojni na ciągłe narażeni Bą Bzykany. 
Tego ndzaju postępowanie policji, zraża też nie­

słychanie całą ludność i napawa ją do rządu gory­
czą i niechęcią. Rząd wymaga ed spółeczeństwa, 
a szczególnie od warstw wykształconych, aby mu 
pomagały w tępieniu nihilizmu. Znana są wam da­
wniejsze jeszcze w tym rodzaju manifestacje, znana 
zapawne ostatnia przemowa Cesarza do petersburg- 
skiej „dumy." Jakżeż jednak rząd pojmuje tę po­
moc? oto wymaga, aby wszyscy byli policjantami 
i deauneyantami. Sąsiad, ma pilnować sąsiada, go­
spodarz Bwoich lokatorów, służba Bwoich panów i 
na odwrót. Pojmiecie, żo na przyjęcie takiej roli, 
nie każdy ma ochotę Bię zgodzić.

Dobrze wyraził się tu ktoś, że rząd rosyjski ob­
darzył naród nowego rodzaju konBtytucyalizmem 
azjatyckim , dopuścił bowiem do rządu stróżów 

parobków domowych, a zwycięskich i zasłużonych 
jenerałów wynagrodził rolą policjantów i wieszate 
lów. Patrząc na to wszystko co się tu dzieje, musi 
się przyjść do przekonania, że rząd najzupełniej stra­
cił głowę, źe nie wie, jakich chwytać się środków, 
aby iłemu zaradzić i ie  teroryzm jest wynikiem ner­
wowego strachu i niepokoju, w jakim się rząd znaj­
duje. Czuje on to dobrze, że stoi na wulkanie, źe 
mu Bię grunt pod nogami usuwa i jakaś przepaść 
nieznana przed nim otwiera, ale nie zdaje^ sobie 
wcale sprawy z przyczyn obecnego chaOBU, nie wi­
dzi, ie  to wszystko własnem jest jego dziełem. 
Byłby może teraz jeszcze sposób, aby złemu choć 
na czas jakiś położyć zaporę, gdyby rząd odważył

’ ------ ' — -------- -i- nawet
wów-

  y  ox  ^  r inną
stronę i od biernej dla nihilizmu sympatyi, odcią­
gnął. Umysły zajęłyby się czemś zupełnie dla nich 
nowem; opozycja nawet ujęta w legalne formy, 
mogłaby być dla rządu dogodną a propaganda ni- 
hilktyczna straciłaby wiele na uroku. Teraz zaś 
wszyscy powtarzają sobie z goryczą: oto mamy o- 
wooa naszych ofiar i wysileń. Wybawiliśmy Bułga­
rów z niewoli, daliśmy im autonomię, a sami do­
staliśmy się dopiero pod potężny obuch niewoli. 
Widocznie cesarz nasz Bułgarów uważa za znacznie 
wyższych od nas. Ta bułgarska konstytucja jest 
dla Rosyan, którzy, trzeba wiedzieć, są niesłycha­
nie zarozumiali, najwyższe® upokorzeniem. Gorycz 
z tego upokorzenia wynikająca praebija Bię między 
wierszami artykułów dziennikarskich. O dzienni­
karstwie jednak obszerniej w przyszłym napiBzę 
wam liście.

KORESPONDENCYA „CZASU"
m e d e ń  28 kwietnia.

Już nie o szczegółach wczorajszego pochodu pi­
sać będę, o których wam doniósł kto inny, lecz 
raczej o ogólne® wrażeniu, jakie uroczystość ta 
sprawić musiała na widzu, który chciał zająć sta­
nowisko zupełnie nieuprzedzone politycznie i spółe- 
sznie. W całym obchodzie jubileuszu cesarskiego 
przebijała myśl dynastyczna, ale zarazem demon­
stracyjna i to tak wybitnie, iż między ludem dało 
się co krok słyszeć wyrażenie dumy i zadowolenia, 
iż w Berlinie na nic takiego nie zdobędą Bię w dzień 
50-letniego jubileuszu. Nie jest to chęć popisu i 
współzawodnictwa, która temi Błowy przemawia, 
de  demonstracja przeciw Prusom, przeciw tej je­
dności Niemiec, której przewodniczy nie myśl po­
łączenia całego narodu, ale żądza autokracyi, cho­
ciaż niekoniecznie jedynowładztwo człowieka ją re­
prezentuje, bo zarówno objawiać się ona może ped 
różnemi firmami supremacji i wszechwładztws, czy 
nią będzie jeden człowiek, czy jakie ciało zbiorowe, 
czy jaki skombinowany mechanizm^ państwa. _

Idea dynastyczna jest w Austryi wielką jeszcze 
potęgą i powinna wchodsić w rachubę polityki, ja' 
ko czynnik władzy i jako siła dodatnia w orgs 
nizmie pań3twa. Ta idea dynastyczna stoi nie tylko 
tradycją historyczką, ale eras jest częstokroć je­
dynym kitem łączącym narodowości i prowśneyo- 
nalizmy, a także wiele w niej waży stosunek nie­
jako patryarchalny między panującym, a tak luda­
mi, ja ! i każdym bezpośrednio mieszkańcem. W pań- 
stwie koKBtytueyjnem zachował się stosunek dawny 
monarchy rządzącego bezpośrednio, bo nie tylko 
tradycja silaiejssą jest od pisanych ustaw, ale o- 
Bobistość C;ssrza Franciszka Jósefa wielce ei§ przy­
czyniła do utrzymania tego stosunku już nigdzie 
więcej w Europie nieistniejącego. Każdy człowiek 
deiś jeKscse w Austryi idsie do Cesarza i wprost 
zanosi ma swoja lałoby lub życzenia, sądząc, że 
jego wola osobista stoi po nad ustawy, nawat go nad 
wyroki sądowe.

Dla tsgo bssspośredaiego swiąaku msęday panu­
jący® a poddanymi, wszystko co dotyka domowego 
pożycia Ceiarsa, jest w Austryi sprawą publiczną 
i niemal bezpośrednio obchodzi każdego, czy jeBt 
nim wysoki urzędnik dworu, członek rodzin zna­
komitych zbliżony do dworu dawną naleciałością 
feodalismu, czy prosty mieszczanin. W Anglii sto­
sunek między tronem, a poddanymi polega na kon­
serwatyzmie i konstytucyjnym podziale władz, na 
szanowaniu praw przyznanych Koronie; w Rosyi na 
bałwochwalstwie, która pomięszała pojęcia o Bogu 
i carze, wstawiła w ołtarz carskie wrota, cześć 
carską zamieniła w dogmat religijny; w Austryi 
tylko zachodsi związek czysto-patryarchalny, nie 
zniweczony systemem konstytucyjnym i po za mm
żywo utrzymuje się. , .

Dało Bię to spostrzegać bardzo wyraźnie na ob­
chodzie wczorajszym. Bo U  W udeń jest przede- 
wBzystkiem wyrajem tego związku domu panują 
cego z ludem, w Wiedniu bowiem najwięcej znaj­
duje się punktów zetknięcia Bię dworu a ludem. 
Wiedeń nie jest miastem niemieckiem, chociaż mie­
szkańcy jego mówią przeważnie po niemiecku. Zla­
ły się tu różne szczepy i narodowości i ̂ wyroBły 
pokolenia niebędąee ani specjfiesme memisckiemi 
ani polinacyonalnemi, ale czysto austryackiemi. Lu( 
tutejszy jest przy tam przystępny uczuciowości, nie 
zdemoralizowany i nie zdziczały, jak berliński, więc 
ten stosunek z dworem jest u mego rzeesą uczu­

cia prawdziwego. Dało się to widzieć na wczoraj­
szym obchodzie, daje się widzieć przy każdej spo­
sobności, a kto chce zrozumieć ten stosunek Cesa­
rza do ludu, ten musi przypatrzeć się na miejsca.

W le d łe ń  29 kwietnia.

( | | )  W ubiegłym tygodniu nie zajmowano się tu 
polityką, ale dyplomacja nie spoczywała przes ten 
czas. Przedewszystkiem długo oczekiwana konwen­
cja austryacko-turecka przyszła wre3zcia do skutku, 
Z sądem o niej wszelako koniecznie czekać trzeba 
aż do jej ogłoszenia. Jeżeli Bpr&wdzi się wiadomość, 
że Austrya w konwencji wspomnionej uznaje zwierzch­
ność Sułtana w Bośni i Hercegowinie, i że ustana­
wia w obu krajach jakoteżw saadżaku Nowobasarski® 
lewnego rodzaju condominium,^ to rzec będzie mo­
na: Cela ne vdut pas la peine. Podobny waru­

nek, osłabiający powagę i znaczenie rządów au- 
stryackich w zajętych i krwią okupionych krajach 
tureckich, byłby tylko wtenczas obojętnym, gdyby 
Austrya uważała Bośnię i Harcegowinę wraz z No­
wym Bazarem za czysto strategiczną linię odporną 
ub zaczepną przeciw zbytnim na przyszłość rozcze- 

niom Rosyi, t. j. gdyby nie miała zamiaru stale zi- 
i rzymać tych prowincyj po wszystkie czasy. Usta- 
enie bowiem rządów, znalezienie grunta do zdoby­

czy moralnych między Słowianami zamieszkałymi- 
na półwyspie Bałkańskim, srodze ucierpi wskutek 
nrnanift zwierzchności Sułtana i utrzymania wspól­
nych garnizonów z Turkami ehoćby tylko w No­
wym Bazarze. Taka konwencja miałaby jedną li 
korzyść, t. j. uniknięcie rozlewu krwi przy zajęciu 
sandźaku Nowobazarskiego, ale w zamian za to 
pełno niekorzyści, chyba, gdyby w planie pohtyki 
austrzackiej leżał alians z Turoyą. Na teraz, tj. za 
parę tygodni Austrya obsadzi tylko parę miejsc 
ważniejszych w okręgu Nowobazarskim, aby zadość 
uczynić prawom okupacji, reszta zaś odroczy się aż 
do chwili późniejszej. .

Bawili tu właśnie w czasie srebrnego wesela Naj. 
Państwa hr. Szuwslow i Alcko basza. Za obaj m§- 
! iowia stanu spotkali się w Wiedniu, nia jest bynaj­
mniej czystym przypadkiem. Konfarowali ciągle z p. 
Nowikowem. Że Alcko basza, kandydat rosyjski aa 
josadę gubernatora rumelsMego, jest bardziej od­

dany planom gabinetu petersburskiego, aniżeli Tur­
cyi, nie ukga wątpliwości. Inne mocarstwa, a na­
wet sama Tursya, zgodziły się na jego osobę, dając 
oczywiście za przegraną uniknięcie ziarna się Ru- 
melii z Bnłgaryą w jedną całość. Aleko basza oka­
że się wiernem i posłusimem narzędziem Rosyi i 
Słowian. W rozmowie z jednym z radathtorów No­
wej Pressy Aleko basza z pedziwienia godną otwar­
tością oświadczył, iż w rasie wezwania wojska tu­
reckiego do Rumelii, musiałby podać się do dymi­
sji. Wstrzymanie wojsk tureckich od wejścia do 
Rumelii stanowi też jądro kwestyi rumelskiej, t. j. 
rwostyi połączenia Rumelii z Bnłgaryą. Od znawcy 

stosunków wschodnich słyszałem dziś zdanie: Jeloli 
Turcy ukażą się w Rumelii, kwestya wschodnia 
wybuchnie z dawną siłą, a walki znów będą na 
lorządku dziennym. Przedłużenie _ pełnomocnictw 

międzynarodowej komisji rumelskiej, zakwestyono- 
wanie lub przedłużenie terminu ewakuacji ziemi 
ureckiej ze atrony Rosyan, wybór ks. Battenberga 
uerwBzym hoBpodsrem bułgarskim, zakwestyonowa- 
nie zajęcia wąwozów bałkańskich przez Turków, 
w związku z nominacją Aleko baszy gubernatorem 
rumelshi®, wszystko to jest szeregiem niekrwawychimeissi®, wszysiso JOBŁ B a o r o g ro iu  u r a n i n a w j w .  

zwycięskich postępów na drodze przyszłej jedno­
ści bułgarskiej, głównego obecnie celu polityki ro­
syjskiej. Z listu z Tirnowy dowiadują się, źe tsm 
między Bułgarami i Rosyanami panuje przekonanie, 
że wojska rosyjskie via facti dłużej zostaną na 
półwyspie bałkańskim, tj. źs rozpoczną wprawdzie 
ewakuacyą w czasie określonym ale ściągać się bę­
dą z jej wykonaniem w nieskończoność. _

Z mowy ministra handlu p, CMumeckiego wyni­
ka, że rząd nie teraz, lecz dopiero w jesfeni prze­
dłoży poczęści nowemu parlamentowi ustawy o u 
rządzeniu Bośni i Hercegowiny, po części zaś De 
legacy om wspólnym. Oznajmienie to nie wywołało 
żadnego w Radzie ps fis twa oporu, owsżem stron­
nictwo wiernokoffistytucyjne w ostatnich czasach 
zmieniło pierwotną w tej miarze opinię swoją. Ra­
de bowiem uaikn|ć przed wyborami nowego roz­
drażnienia, nowej dyskusji o polityce hr. Andras- 
Eego i o traktacie herlińskis, nie zebrawszy wa­
wrzynów w dotydirzMOwej polemice, a pragnie 
preez to uniknąć rozjątrzenia walki wyborczej, li­
cząc w taki sposób na spokojniejszy i pomyślniej­
szy jej przebieg d h  siebie. Tak więc Rada pań­
stwa wcześniej skończy sesją a wybory mofe będą 
Koąły odbyć się w ostatnich dniach czerwca.

Sprawa czeska powoli dojrzewa, a nawet Vater- 
Idnd temi dniami rokował jej łatwiafsze rozwiąza­
nie, aniżeli powszechnie mniemają. Liczę głównie 
na ludność czeską, znużoną wjecznemi bojami, ża­
dnym nie uwieńczoiem! skutkiem dodatnia. Utrzy 
mufą źe p. Riegier a ia l opuścić Wiedeń z pewnem 
rozczarowaniem co do rachub owych wzglądem o- 
soby hr. Tasffego, i to słusznie, jeżeli przywódzca 
czeski Hininmał, że hr. Taaffe poda rękę do expe- 
rymentów ugodowych po sa parlamentem lab po za 
konstytucją. Tylko do uczciwego kompromisu legal­
nego. Czesi znajdą br. Taaffego gotowym.

Nowa Preśse dziwi się, że N. P e n  wystósowa 
ostatnie pismo odręczne do br. Tsanego, nie zaś 
do p. Stremayra, jako prezesa gabinetu. Cesarz wi­
docznie pragnął podziękować ludom za udział w u- 
roczystościach w sposób jak najbardziej bezpośre­
dni, musiał więc udać się do ministra spraw we­
wnętrznych.

W i e d e ń  29 kwietnia.

□  Hr. Szuwałow opuszcza jutro Wiedeń. POBe 
G an doznał tym razem niepowodzenia. Głównym 
celem jego podróży, jak się pokazało, byłaRumeha 
wschodnia. Pisałem wam, to Rosja zgadza się na 
przyznanie komisyi rumelskięj prawa decyzji wią 
kszością głosów; dotąd wszakże robiono zastrzeże­

nie, że w kwestyi powołania wojsk tureckich, w ra; 
zie jakichbądź zawikłań i starć między Bułgarami 
a Tarkami, potrzebna będzie jedność głosów. Mo­
carstwa nie chciały się na to zgodzić, chyba pod 
warunkiem, aby południowy Min Bałkanów został 
zajęty przez wojska turecMe. Jedno z dwojga, Ro­
sja  wybrała lepsze; w Petersburgu zgodzono Bię 
na to, aby nawet w kweBtyi zawezwania wojsk tu­
reckich prosta większość głosów była decydującą 
a natomiast Bałkany nie będą obsadzone jeszcze 
przez rok tak zwany dzisiaj prowizoryczny, bo ra­
zem z jsnerał-gubamatorem rządzić będzie w cha- 
rakterre rady przybocznej, komisja wschodnio-ru- 
melaka. Przeciw obsadzeniu Burgas i Jchtichman 
przez wojska tureckie, Rosya nie robi wprost ża­
dnych trudności, bo prawo to przyznane jest Turkom 
iraktatem berlińskim, ale w Petersburgu ożywieni są 
( zisiaj tak dalece miłością i pieczołowitością o Buł­
garów, że boję się, aby w chwili zajęcia tych dwócb 
mnktów przez Turcyę nie wybuchło powstanie. Pod 
ym to pretekstem robiono ostatniemi czasy zabie­

gi w Konstantynopolu, w Londynie i tutaj, aby 
irzywieść Turcyę do uznania tego niebezpieczeń­

stwa. W Stambule podziękowano bardzo za tyle 
współczucia a tu i w Londynie nie chciano się do 
tego uciekać. Na tern stanęło i Turcja z prawa 
swojego skorzysta. Zatrzymałem się dłużej nad tą 
sprawą, bo ostatniemi czasy wiele o tern mówiono, że 
Rosya nie zgadza aie na zajęcie tych dwóch pun­
któw przez Turcyę. Jak widzicie, o zgodzie lub nie­
zgodne nie mogło być tym razem mowy. Próbo­
wano, i nie więcej. Politykę rosyjską na Wschodzie 
można określić rosyzMem przysłowiem: hupit me 
kupit a  potargował moina. Tak rzeczy stały jak 
irzybył nr. Szuwałow do Wiednia. Chodziło Rosyi 

o uzyskanie prawa przedłużenia terminu ewakuacji 
do 3go sierpnia. Na to się tu po prostu nie zgo­
dzono. Hr. Andrassy oświadczył, że uznając formal- 

prawo przedłużenia terminu ewakuacyjnego, mo- 
„„.stwa wykroczyłyby przeciw traktatowi.. Nikt nie 
wypowie Rosyi wojny w razie gdyby trochę dłużej 
na to czasu potrzebowała; każdy uwzględni chętnie 
;rudnośei, jakie przyjdzie zwyciężyć, ale ewakuacja 
iowinna się rozpocząć ściśle 3go maja. Żadne uwa- 
;i hr. Sżuwałowa nie zdołały zmiękczyć tym ra- 

! em hr. Andrassego. Tu Bą tego zdania, źe w Lon­
dynie to samo powiedzą.

Co się tyczy kwestyi socyalizmu, to wszystko na 
^em się ograniczyło, źe hr. Szuwałow oświadczył 
utejszemu rządowi, iż Rosya uznaje kroM, jakie 
ul w tej mierze w Austryi uczyniono i ma nadzie- 
ę, że w tym Merunku [obydwa mocarstwa działać 
iędą zgodnie.

Dowiedziałem się ze źródeł wiarogodnycb, Że 
rokowania między rządem rosyjskim a Watyka­
nem, zbliżają się ku końcowi. Sprawa to tak wiel­
kiej wagi nietylke dla Rosyi, że muszę jej kilka 
słów poświęcić. W zeszłym roku X. biskup Stross- 
mayer miał upoważnienie od rządu rosyjskiego roz­
poczęcia rokowsfi z Rzymem na podstawie podziału 
Kościoła katolickiego w Police na dwie kategorye, 
lościół poIsM w Królestwie i Kościół polski w za­

branych krajach. Rząd rosyjBM był w chęci nada­
nia pierwszemu dość obBzernej autonomii, pod wa­
runkiem, aby w Rzymie zgodzono się na ograni­
czenie swobód drugiego. W zabranym kraju — po 
wiadał rząd rosyjBki — księża byli promotorami 
demonstracyj politycznych, a Rosya nigdy i pod 
: adnym warunkiem nie będzie tolerować dążności 
politycznych polBkich mieszkańców tamtego kraju, 
lokowania rozpoczęte w zeszłym roku szły dotąd 
lomało, bo Rzym oczywiście nie chce uznać tego 
iod$iału Kościoła.

Oprócz tego dowiedziałem się, źe rząd rosyjski 
zamierza obecnie zająć się sprawami ekonomiczne- 
mi w Królestwie Polskiem, mianowicie kwestyą ser­
witutów i innemi podobnemi.

Dodam nakoniec jeszcze słów kilka o Bołowie 
wie, o którym tyle rozpuszczają różnorodnych wie 
ści. Sołowiew, syn jednego z dworskich peterabur 
skich urzędników, wychowany był kosztem Bkarbo 
wym. Nie zdał egzaminu w uniwersytecie i musiał 
dla tego zadowolnić się miejscem nauczyciela w Psko­
wie. Tam wszedł do komitetu rewolucyjnego, był 
ścigany prześ policyę i uciekł do Serbii, gdzie brał 
udssteł w ostatniej kampanii. Po wojnie, wrócił do 
Pstćraburga i mieszkał spokojnie na Kamiennym 
Ostrowiu (kamienna wyspa) w pałacu dworskim 
przeszło półtora roku. Bywał często w zimowym 
dworcu u znajomych ze służby dworskiej i temsię 
łumaczy okoliczność, źe na latarniach zimowego 

dworca, na dwa dni przed zamachem znaleziono 
irzylepiofty wyrok śmierci na Cesarza.

Powodem ostatnich pogłoBek o nowym zamachu 
na życie Cesarza, było to, źe kilka dni temu are­
sztowano pewnego młodego człowieka, który, jak 
się okazało miał polecenie czyhać na życie Cesa­
rza Aleksandra. Młodzieniec ten nie należy bynaj­
mniej do komitetu rewolucyjnego i jest chłopem. 
Naturalną więs rzeczą, że raąd rosyjski przytłumił 
tę sprawę, bo jakże się przyznać że chłopstwo, pod­
pora i nadzieja rządu wydało taki owoc.

W I c f le *  29 kwietnia.
(447me posiedzenie Izby deputowanych).

Prezes R e c h b a u e r  zaSaja posiedzenie o godz 
l lć j  min. 30Sj.

Rada powiatowa z Tehringu petycyonuje o za­
pobieżenie nadużyciom lichwiarskim.

Z porządku dziennego załatwiono w pierwszem 
czytaniu projekt ustawy o zwolnieniu fundacyj Ce­
sarskich z okoliczności srebrnego wesela od Btem- 
plów i opłat, przekazując go komisyi budżetowój, 
tudzież projekt o warunkach koncesji na budowę 
drogi źelaznój z Chodowa do Neudek, przekazując 
go komiByi kolejowśj.

Następuje dalszy ciąg obrad szczegółowych nad 
budżetem ministerstwa handlu, mianowicie nad 
znanemi już działami wydatków na zarząd i bn- 
dowę dróg żelaznych i na znliczM dla przedsię­
biorstw kolejowych, które to wydatM po przemó­
wieniach sprawozdawców Bpecyalnego dep. Sc naw 
p a  i jeneralncgo dep. W o l f r u m a  w obronie tyl­

ko sprawozdania komisji, bo wniosków odmiennych 
nie było, uchwalono wedle wnieBków feomisyi.

Dalśj bez dyBkusyi uchwalono dział dochodów 
ministerstwa handlu w sumie *edlewnioskówko- 
misyi 20,938891 zlr., czyli o 57,900 złr. niższój 
od preliminarza rządowego; dochody z kolei iar- 
noweko-Leluchowskiój oblicza komwya w sumie 
300,000 zlr., tj. o 20,000 zlr. mżój niż n a l  z to ­
ri Naddniestrzafiskiój natomiast w sumie 350,000 

złr.. tj. o 7000 złr. wyżćj.
Następuje etat wydatków ministerstwa spraw rol­

niczych, które wedle wniosków komisyi wynoszą 
razem 10,518,220 złr., tj. o 181,760 złr. mnić,< niż

prW^dydruiyT1dep. L i e n b a c h e r  wytyka wielkie 
upośledzenie rolnictwa wobec przemysłu w całem
ustawodawstwie i w instytucjach pub ioznych, cho-
ciaź rolnictwo jest kamieniem węgielnym gmacnu 
laństwa i główną podporą w czasach przeBilefi fi­
nansowych i ekonomicznych. Mówca, omawiając nie- 
bezpieczefiitwo zagrażające austryacMemu stanowi 
rolniczemu z nowćj W Niemczech polityki celnej, 
zaleca ministrowi wielką baczność. Przechodząc do 
szczegółów, radzi rządowi, aby w czasie między 
sesją teraźniejszą a przyszłą poddał wniesiony 
projekt ustawy leśnej dokładnćj rewizji, bo w for­
mie terzźniejsićj przyjąć go nie można; dalej mó­
wi o potrzebie ustawy o abluieyi serwitutów, a to 
nie za pomocą pieniędzy, lecz gruntów; nakoniec 
wynurza rozmaite żale odnoszące się doSalcburga.

Dep. P o s c h  podobnie żali się, że tylko w po- 
datkowośd dano upośledzonemu zresztą rolnictwa 
miejsce honorowe, t. j. pierwsze co do sumy opła­
canych podatków. ■ . . ,

Dep. Z a i l i n g  er omawia odpowiedź mimstra 
handlu na interpelację swą, domagającą się cła na 
wywóz drzewa do Włoch, i żąda od ministra spraw 
rolniczych środków zaradczych przeciw tępieniu 
bbów w Tyrolu, Bkoro minister handlu oświadczył, 

że nie myśli nakładać cła na wywóz drzewa.
Dep. S c h d n e r e r  zarzuca ministrowi spraw rol­

niczych, źe nie wpływa na inne ministerstwa w du­
chu obrony interesów rolniczych, że nie posiada 
nawet znajomości rzeczy, co więcej, świadomie za­
niedbuje swoje obowiązki. Dochody z dóbr skarbo­
wych przed dwunastu laty pod zarządem minister­
stwa skarbu przynosiły 1 złr. 10 ct. z morga, ® 
dziś pod zarządem niby to ministra-znawcy niema 
dochodów, lecz owszem ogromny niedobór. Nako­
niec porusza mówca sprawę gospodarki w lasach 
NiepołomsMch, wnosząc: wjbrać komisję z dzie­
więciu członków, która jak najwcześniej zbada 
sprawę i uczyni swe wnioski jeBzcze przed końcem 
Besyi.

Wniosek ten pójdzie do druku i postąpi się z nim 
ako z wniosMem samoistnym. .

Dep. P e t r o w i c z  bardzo szczegółowo mówi o 
tej Bamej sprawie. Liozby i daty przywiedzione 
przez mówcę utrudniają streszczenie mowy, która 
resztą podana będzie niebawem w całości. Mówca 

zapytuje nakoniec ministra Bpraw rolniczych, ozy 
urzędnik, który zawinił w tej sprawie, pociągnięty 
do odpowiedzialności; bo czy to lekkomyślność,ozy 
gnoraneya, zawsze to rzecz karygodna. Huczne 
trawo zyskał mówca za wzmiankę, że goBpodaiki 
w lasach Niepołomskich nikt nie nazwie polnischo 
Wirthschaft.

Po przemówieniach depp. P f l u g l a ,  K r o n a -  
w e t t e r a ,  O b e n tr a u t a  i D i p a u l o g o  w spra­
wach już to małej, już to czysto miejscowej wagi, 
zamknięto dyskusję i przerwano obrady.

Koniec peBiedzeaia o godz. 3-ej minut 35. — 
Następne jutro. _________

Kijów 26 kwietnia.

Zapanował tu teroryzm wojskowy. Aresztowania 
odbywają Bię co chwila na ulicach. Jenerał-guber- 
nator Czortkow oraz inni dygnitarze roByjscy nie 
wychodzą i nie wyjeżdżają inaczej, jak tylko z e- 
skortą, otoczeni czerkiesami sprowadzonymi umyśl­
nie dla bezpieczeństwa jenerała Czortkowa, lub ko­
zakami z pikami, co czasem z daleka wygląda jak 
gdyby nieśli baldachim. Na Padole ciągłe rewizje 
po domach od strychu do piwnic; ale dotąd nic 
znaDść nie mogą. Aresztowane osoby giną bez śla­
du na tak zwanej drodze administracyjnej i nie 
wiedzieć, co z niemi robi władza, lub gdzie ich 
wywożą. Dziś wywieziono sześciu. Środki policyjne 
są obostrzone i nie można bez pozwolenia opu- 
sscz&ć miasta. Ów nihilists, student uniwersytetu, 
który rzeczywiście czyhał na jen. Czortkowa, a 
który przez grodowego przytrzymanym został, przy­
znał się, że wyciągnął Iob i  że chciał zabić jene- 
rał-gubernatora. Nie wiedzieć, co się z nim stało. 
Tak samo znikł bez śladu grodowy, który go przy­
trzymał; policya nie wie, co się z nim Btało; ten 
wywieziony znowu został przez nihilistów, którzy 
pierwej wręczyli mu dekret, a inni grodowi mó- 

' tu, że zasłużył na to, bo niepotrzebnie mię- 
»  się do tego, co do niego nie należało.
Zdaje się nie ulegać wątpliwości, że rząd chce 
radby wywołać rozruchy uliczne; nihiliści wiedzą 

u tein i wystrzegają się i wystrzegać się będą ; 
na ulicy straciliby całą Bwoją siłę. Na przypadek 
zbrojnych rozruchów wojsko ma już mieć pozwo­
lenie i polecenie pohulania Bobie. .

Twierdzą, że nihiliści tuteisi przygotowywali się 
do jakiegoś czynaego wystąpienia, w razie udania 
się zamacha na cesarza Aleksandra w Petersburgu. 
Naznaczony był pierwszy daefi świąt i jenerał
Czortkow wiedział o.

.  ostatnich czasach niesnaski; miały
się odrysować d w a  odrębne kierunki: jeden czysto 
Ł t y c z n y ,  nie chcący się mięszać do polityki a
z m iera a ia cy  jedynie do zniszczenia społeczeństwa ;
S P t f H f n  .Biflżnie polityką.lMiędzy temi dwoma oddeniąmi przyjść 
miało do starcia i na górze S. Włodzimierza przed 
paru dniami zginął nihilista z ręki socjalisty.

Wychodzący tu tajny dziennik nihilistyczny umie­
ścił właśnie dzisiaj gwałtowny przeciw Polakom 
artykuł, wypowiadający im poniekąd wojnę. Zaczyna 
się od tego, iż już kilkakrotnie spisek wycią-

3



2 CZAS t  Czwartku % Maja

gał ręce do Polaków i fie je aawew odepchnięto. Pola* 
cy zatem sami przypiszą sobie następstwa 1 Z drogiej 
Btrony oskarżenia jawnych dzienników rosyjskich, że 
Polacy są przycspą mordów i zamachów nihilisty- 
cznych, takie przyniosły już owoce i wywołały na 
kilka punktach państwa rozruchy wymierzone prze­
ciw Polakom i ich mieszkańcom. Słyszę Ze podo­
bne rozruchy wymierzone przeciw Polakom zaszły 
władnie w Odessie.

Uniwersytet tutejszy jeszcze otwarty, ale na 
święta uczniowie prawosławni nie dostali urlopów, 
dostawali je jedynie uczniowie katolicy. Wielka sta- 
gnacya w, handlu i wiaikie widoczne przygnębienie 
umysłów. Jest także obawa przed srogością jenerała 
Czortkowa. Z tern wsiystkiem przeważa przekona* 
nie, że stan oblężenia do niczego ostateesnie nie 
doprowadzi i złemu nie położy końca. Nowi guber­
natorowie, ci mianowicie, którzy w wojnie się od­
znaczyli, mieli z wielką niechęcią przyjąć powie­
rzone im funkcje.

Wiadomość, która was zapewne już doszła o wy­
mierzeniu kary chłosty na tutejszym policmajstrze 
przez nihilistów jest najzupełniej autentyczną. Tyl­
ko złośliwi twierdzą, że namówiła ioh do tego żona 
policmajstra dla tego, aby go ukarać za późne wra­
canie do domu.

Rosjanie tutejsi z wielką niechęcią przypatrują 
się uroczystościom wiedeńskim i udziałowi w nich 
Polaków. Tutejszy Kijewlanin  milczy o tern 
stkiem uporczywie.

B u k a r e s z t  27 kwietnia.

Szwecja i Dania uznały wreszcie niepodległość 
Bumunii, idąc za przykładem danym przez Bosyę, 
Austryę i Turcję. Anglia, Niemcy i Włochy czekają 
jeazese, dopóki art. 7 konstytucji tutejszej, zabra­
niający żydom kupowania własności ziemskiej i wy­
szynku spirytaozów nie zostanie zniesionym, czyli 
innemi sławy, dopóki żydzi tutejsi (200,000 w Moł­
dawii, i o ą o o o  w Wołoszczjźnie), nie otrzymają 
prąw cywilnych, a naturalnie i politycznych. Libe­
ralne ministeryum Bratiano, obecnie u steru w Ra- 
muuii, rozpisało wybory do Bejmu mającego’ zmo­
dyfikować odnośnie do żądań mocarstw konstytucyę 
tego kraju. Z wyborów wyjdzie prawdopodobnie 
większość liberalna, ale tutaj liberały i konserwaty­
wni zarówno Cydom niesprzyjają. Jako maximum kon- 
cesyi na rzecz żydów spodziewać się można, te ze­
branie uchwali, iż wszyscy żydzi w kraju urodzeni, 
którzy brali udział w losowania do wojska i przez 
to chęć zostania tutejszymi poddanymi zadokumen­
towali, en masse uzyskają naturalizacyę rumuńską. 
Przybędzie przez to Rumunii dużo ślepych, gła- 
«yoh lnb w inny jaki sposób niedomagających pod­
danych, gdyż tylko ci żydzi w kraju losowaniu się 
ochoczo poddawać zwykli, którzy wiedzą, że ich 
nawet w razie wylosowania komisja wojskowa za 
niasdatnyah uzna. Reszcie żydów pozwoli się poszu­
kiwać na drodze legalnej naturalizacyi rumuńskiej. 
Prawo zaś tutejsze wielkie Btawia trudności: trzeba 
10-letniego pobytu w kraju i osobnej uchwały sej­
mowej na każdy wypadek naturalizacyi cudzoziemca 
w Rumunii.

Aleko-pasza jest tutaj spodziewany w przejeździć do 
Rumelii. Jego bratanek Yogorides wspierał pie­
niężnie komitety rewolucyjne Bułgarskie.

Sprawa Arafc-Tabii coraz gorszy dla Rumunów 
bierze obrót. Faktem jest, że początkowo Rosya- 
nie nie tylko Arab-Tabię ale i Silistryę nawet dać 
chcieli Rumunom w zamian za stałą drogę wojsko­
wą z etapami przez Rumunię do Daniju. Rumuni 
odmówili. Z tego względu zasługuje na uwagę na­
stępny epizod historyi rumuńskiej współczesnej: 
gdy miano obrady w San Stefano rozpocząć, Mo­
skale zaproponowali Rumunii niepodległość i miej­
sce przy obradach, jeśli dobrowolnie Rosyi odstą­
pią Besarabię. Es. Karol energicznie oparł Bię te­
mu, a gdy z Petersburga nadeszły pogróżki roz­
brojenia Rumunii, ks. Karol pospieszył na mieBiąc 
cały do swej armii, którą w Wołosżosjźnie na gra­
nicy Siedmiogrodzkiej skoncentrował, żeby w da­
nym razie po jakiej nieszczęśliwej bitwie módz 
przejść z armią na cerytoryum austryackie i tam 
się dać rozbroić. Tymczasem kongres berliński dał 
Rosyi Besarabię i książę Karol wrócił z armią do 
swej stolicy. A jednak nia tak dawno temu jeszcze, 
jak W. Kj. Mikołaj po klęsce Kriidenera pod Ple- 
wną telegrafował do ks. Karola: „przyby ^j na* 
na pomoc, bo inaczej zginiemy". Dziś Rumuni bar­
dzo żałują, że wtedy ich Książę z takim pośpie­
chem podążył pod Plewnę.

Wielką tu robi sensację dzieło jenerała Jo mi­
n i eg o: „Etude diplomatique eur la guerre de 
Grimie par  «m an&ien diplomate". Petersburg 
1878. Dzieło to już było w r. 1874 wydrukowane, 
ale nie puszczonego w obieg. Czemu dziś właśnie ks. 
Gorczakow to dzieło za granicą w obieg puścił 
(równocześnie wewnątrz kraju je zakażając), wszy­
scy ciekawi wiedzieć. Dla Austryi dużo nieprzyja- 
źui w tern dziele. Dowiedziałem się z niego, ż; 
to nie jenerał Fadiejew tylko, ale że to feldmarsza­
łek Paskiewicz i jenerał Jomini powiedzieli, iż 
droga do Konstantynopola Moskalom tylko na dwa 
sposoby możebna: „par Vienne, ou aveo Vienne 
Dalej dowiadujemy się z tego ddełu, że car Miko­
łaj w zamian za pomoc daną r. 1848 przeciw Wę­
grom żądał: q’uon lui restitue la Galicie russe

Na Sasegedyu rząd tutejszy dał 20,000 f*. Byio 
to o tyle piękniej, ża Węgrzy Rumunów siedaio- 
gredzkith srodze pmśiadują i że im nienoswoliły 
nawet komitetów na wsparcie rannych Rumunów 
podczas ostatniej wojny organizować. Prócz rządu 
prywatna dobroczynność dużo robi dla Ssegedynu. 
Teatr amatorski w Bukareszcie dał 10,000 fr. na 
rzecz Szegedjnu!

W l e d t a i  29 kwietnia. Podajemy w przekładzie 
z Btenogramu sobotnie przemówienie p. We i g l a  
w Izbie poselskiój wraz z nawiązanemi doń innemi 
przemówieniami:

„Wysoka Izbo! Gdy właśnie oto mowa o szkO' 
łach przemysłowych, pozwólcie mi pod koniec se- 
zyi rzucić okiem wstecz na to, co rząd pod wzglę­
dami szkół tych dla mojego kraju rodzinnego uczy­
nił, i zwrócić się doń z prośbą względem tego, co 
na przyszłość dla podźwignienia naszych sskół prze­
mysłowych i przemysłu domowego uczynić wypada. 
Zgóry powiadam, że co dotychczas uczyniono, te­
go niechętną miarą mierzyć nie będę, chętnie ow- 
mmm, uznając, że rząd uesynił, Co wśród danych 
okoliczuośsi uczynić było można. Nie taję też so- 
b.e, za wobec okoliczności, iż rząd zadanie swoje 
w padźwigaieniu którejkolwiek gałęzi przemysłu 
uo*io «ego uczynił zawisłem przadewszystkiam od 
przyjzyoiema Bię gminy, w naszym kraju wielka 
już .ruantść polega na tern, że gminy, zazwyoza 
i tak już dosyć ubogie i obarczone ciężarami, wa­
hały się przyjąć ten warunek, wedle którego wy­

padałoby im dać co najmniśj pomieszczenie dla 
ezkoły, opał i światło. Ztąd założenie kilku szkół 
takich nie obyło się bez trudności w kraju, w któ­
rym wobec gmin wiejskich trzeba nie trzymać się 
przysłowia: benefleia non obtruduntur, iooa popro- 
stu narzucać im dobrodziejstwa. Za rząd nie u- 
czuwał chęci czynić to wszędzie z własnćj inicja­
tywy, zarzut ztąd nic spotyka go żaden. Nie można 
nie wspomnieć, jako w ostatnich czasach Wydział 
krajowy, widząc zainteresowanie się rządu szkołami 
przemysłowemi, ustanowił osobne kuratoryum, które 
ma zajmować Bię w pierwszym rzędzie przemysłem 
domowym i w porozumieniu z rządem wynajdować 
sposoby podźwignienia go, a to dla tego, aby ży­
czliwie wystąpić naprzeciw inercyi, powrej nieu­
fności lub przynajmeiój obojętności ludu wiej­
skiego.

Porównawszy to, oo dla podźwignienia szkół 
prieaysłowych i przemysłu domowego dzieje zię 
w innych krajach koronnych, z tern co uczyniono, 
niech powiem od lat sześciu, dla Galicji, nie mc- 
żna tu wprawdzie jeszcze dopatrzeć się wielkich 
skutków, mimo to poczuwam eię do obowiązku 
wynurayó rządowi wdzięczne uznanie, że niejedno 
zdziałał; zarazem atoli nie mogę odstąpić od przy­
słowia ojczystego: „Dziękujemy za już, a prosimy
0 jeszcze." fi niechże mi będzie wolno wyłuBzcsyć, 
co rząd w tym względzie zdziałał dla kraju, aby 
dać pogląd następnie na osiągnięte skutki, a da- 
lój uzasadnić prośbę do rządu, aby z ową wzglę­
dnością, któiśj innym krajom użycza, a którćj im 
nie zazdroszcząc, mniemamy jednak, że Gilicya 
jako jeden z większych krajów monarchii, powin- 
naby co najmniój stać z niemi na równi, zechciał 
coś więcśj jeszcze dla kraju nsssego uczynić.

Już za ministerstwa Dra Banhansa popróbowa­
no podczas wystawy wiedeńskiej dać ślusarzom 
ze Świątnik subwencję, aby na wystawie poznali 
postępy w ślusarstwie, aby potem zaprowadsić je 
w tćj gminie liciątćj około 420 osiadłych, prowa­
dzących głównie ślusarstwo. Dzięki temu staraniu 
dwaj nasi ślusarze ze Ś wiątnik wydoskonalili się 
w Wiednia ze skutkiem. Powróciwszy do kraju, nie 
mogli wywrzeć swego wpływu, bo brakło funduszu 
na zależenie pracowni wzorowój. Korzystniój roz­
winęła się działalność ministerstwa handlu co do 
koBzykarstwa co do którego lepsza była podstawa. Za­
cięto bowiem tam, gdzie koszykaratwo od wieków 
było prowadzone, lub też w okolicy. Panowie nieje­
dnokrotnie na wystawach mieliście BpoBobność prze­
konać się, że przemysł koszykarski w Krakowie i 
okolicy dziś już bardzo pomyślnie się rozwinął na 
wewnątrz kraju. Wydatki na to były Btoaunkowo 
bardzo małe. Albowiem z początku pewien dwór 
sąsiedni, a potem samo miasto Kraków dało po­
mieszczenie dla Bzkoły, opał i światło, rząd zaś 
utrzymywał tylko nauczyciela wędrownego. Dziś 
iltkaset ludzi doskonale jest wyuczonych. Gminy 
Rudnik i Jarosław, gdzie świeżo powstały dwie 
szkoły rozwijając się bardzo dobrze, czaknją tylko 
tego, co im przekaże szczodrobliwość rządu z ry­
czałtowej w budżecie na szkoły przemysłowe kwo­
ty. Słuszna byłaby i ta prośba, aby rząd szczsgól- 
aiój łaskawem okiem Bpojrzeć zsehciał na te dwie 
właśnie rozkwitające szkoły i uposażyć je w miarę 
możności jak najhojniój. Nasunie się tu co 
prawda pytanie: Ażaliź kozzykarstwo nie stsnęło 
już tak silnie, że meźnaby nauczyciela wędrowne­
go odwołać z Galicyi? Odpowiadam, że nie. Przez 
lat kilka jeszcze, dopóki nie rozmnożą się Bzkoły 
koszykarskie, trzeba będzie pozostawić go w kra­
ju, nie ehąo zadowolić się skutkiem połowicznym. 
Bardzo korzystną gałąź przemysłu domowego po­
ruszył rząd z zastoju przez założenie szkoły garn- 
carskićj w Kołomyi, którćj wspomaganie atoli o- 
becnie już ciąty na Wydziale krajowym, który o 
trzymał od Bejmu upaważnienie do pielęgnowania 
szkół takioh i  funduszu krajowego. Kwestya, któ­
rą poruszył rząd, czyby pewną antonomię w tym 
względzie pozostawić całkiem wyłącznie krajowi, 
a rządowi zastrzedz nadzór nad szkołą, tak iżby 
kraj ponosił całe koszta, nie da Bię praktycznie 
rozwiązać inaczój, tylko w ten sposób, żaby rząd 
czynił, co czynił dotychczas i co nadal będzie mósł 
czynić, a krag z pewnością nie zawaha się czynić 
od Biebie także co tylko w jego Bilach. Viribus 
unitis rzeczywiście najlepszą tu zasadą.

Zakwitająca w Wiednia wyższa szkoła sztucznych 
haftów z zuakomitemi Biłami swemi kierowniczemi
1 nauczającemi, która nadała tego rodzaju roboto a  
kobiecym poprawność stylu i gustu, przydała się 
także naszej młodzieży żeńskiej: wspomagane przez 
ministerstwo trzy czy cztery stypendystki znako­
micie wydoskonaliły się na nauczycielki. Kto wi­
dział wyroby tego zakładu, kto na wystawie prze 
mysłu sztucznego w Monachium, a niedawno w Pa 
ryżu miał spoBcbność ocenić je, będzie musiał po­
twierdzić, że wydatek z okazów na ten zakład sto­
krotnie się oprocentowuje i produkcyjnie i uszla­
chetniająco na robótki ręczne oddziaływa. Nie go­
dziłoby się przypomnieć tu błogiej ze wszechmiar 
działalności lwowskiego Stowarzyszenia pracy ko 
biet, które przez czas niejaki pobierało od rządu 
subwencyę na nauczycielkę pończosznfctwa. Tu tak- 
ża zwracam Bię do rządu z prośbą, aby nietylko 
użyczał subwencyj, jak dotychczas, kilku uczennicom 
tutejszej szkoły haftów, lees także powoływał je na 
nauczycielki do Galicyi, aby ta gałąź robót kobie­
cych i przemysłu domowego równym tam cieszyła 
się postępem, jak w Wiedniu.

Szkoła snycerska w Zakopane®, mimo że ot 
niedawna istnieje, obiecuje niezadługo dobre wydać 
owoce. Rymanów już dziś świetnie się popisuje, 
dzięki prywatnym staraniom wspaniałomyślnej wła­
ścicielki.

I tak pewnie już wszystko wyliczyłem, co do te 
pory się stało. W porównaniu atoli z innym kra­
jem koronnym, dla którego rząd niestosunkowo 
więcej czyni, przekonacie się panowie, jak niewiele 
dotychczas dla nas uczyniono.

Szkoła tkacka jest dla Galicyi nadzwyczaj nagłą 
potrzebą. Mamy całe powiaty, w których tkactwo 
stanowi poboczne zatrudnienie przy rolnrWe, gdtie 
ludność wiejska głównie niem się trudni, gdzie od 
wieków temuż zawodowi się poświęca; a podczas 
gdy dawniej wyroby tego przemysłu domowego 
znajdowały wielki odbyt w wojskowych komisjach 
mundurowych, w czasach ostatnich przemysł ten 
zupełnie upadł. Dla czego? bo armia używa cal i  
co tu na bieliznę i podszewkę. Dawniej dostarcza 
liśmy rocznie około 14 milionów łokci i więcej aż 
do Starej Giadyski, do Budypesstu, do Rjeki, do 
Gr&deu, do Jarosławia, do Stockerau i t. d. dia 
wojska, diiS ludziska Biedzą na koszu z swoim wy 
robem i muszą pozbywać się go handlarzom 
bezcen, bo nie obeznani z postępami tkactwa, któ 
re w innych krajach ułatwiają przejście od prze­
mysłu domowego do fabrycznego. Co więcej! daw­
niej rząd sam choiał zdziałać coś pod tym wzglę­
dem dla Galieyi i m:d już na oku niektóre miej­
scowości celem założenia szkól tkactwa; ale gminy

_ ciąg uroczystości przedłuża sig w tutej- 
szem towarzystwie eleganckiem. Onegdaj był bal skład­

nie pojmowały swego interesu, lękały się, że po­
zbędą się i tego szczupłego rarobku i z nieufno­
ścią odrzuciły pomysł ssłożeoia szkól tkeckich.

Jesteśmy przeto zniewoleni ta ras  prsy  pomocy 
ruratoryum krajowego i nieocenionej powagi Wy- 
siału krajowego czynić poniekąd umiłowania rew iw i-1 kowy w pałacu węgierskiego ministerynm, na którym
i . '* —x~   --------------* --------- : znajdowało się wielu Polaków. Bal rozpoczął Aroyks.

Ludwik Wiktor z księżniczką Heleną Sanguszkówną. 
Bal u ambasadora angielskiego ma być wspaniały.— 
Dowiaduję się, że jeden z członków deputacyi szla­
checkiej p. Jastrzębski ofiarował Cesarzowej prześli­
cznego konia. Naj. Pani łsskawie przyjęła ten dar i 
dała posłuchanie p. Jastrzębskiemu we własnym ma- 
neżu, gdzie rumaka kazała sobie zapiesentowrć i roz­
mawiała nader uprzejmie, zdradzając wielką znajo­
mość wszystkiego co się tyczy koni.

ikacyjn?, aby postawić znów ten przemysł na nogi 
Czy Bzkoła taka stanie na obszarze krakowskiej, 
czy lwowskiej laby handlowej w Błażowie, Korczy­
nie, Krośnie, czy gdzieindziej, na jedno wyjdzie, 
byle stanęła w miejscowości, gdzie od wieków tka­
ctwo stanowi główne zatrudnienie obok rolnictwa.

Zaprowadzić przemysł garncarski w Krakowskie*!, 
tak bogatem w glinkę ogniotrwałą i podźwignąć 
stolarstwa w Kalwaryi, będsie zdaniem niedalekiej 
przyszłości; a rząd, jeśli z preliminowanych razem 
217,000 złr. na takie cele produktywne udzieli Ga

znane są 
Sławskiej

   un Łrtr ...  . „ j ____     — P. de Sanley podniósł niedawno na jednem „ ~ .
icyi nie lwią cząstkę, lecz choćby tylko cokolwiek I z posiedzeń Akademii napisów (Academie des inscrip-1 czy bardzo dobrych i udatnycb, podobała się też po­

większą od sumki dotychczasowej, przy mnoży sobie I tiom) w Paryżu następną pomyłkę pewnego uczone-1 wszechnie. Wyborna gra p. Rychtera w roli Da-
zaslug, które, jak nie przeczę, w ostatnich sześciu I go filologa niemieckiego: W Revue celiique zamie-1 wnoskiego i p. Szymańskiego (Szymelski),
atach około podźwignienia naszego przemysłu do-Iścił bvł n. Bartelemv rvcine nrsedstuwiaiana nhrazlz nonrzednich orzedstawień, a w grze p. 

mowego położył.
Po tym pobieżnym wprawdzie, ale sumiennym 

poglądzie na sprawę, przyznacie panowie, że nie 
nogę zmierzać do innego celu, do innej prośby, 
ak do tej tylko, żeby wyB. rząd nieco hojniej Ga-
icyę także uposażał; i dla tego to użyłem ;-----

jłowia ojczystego: „Dziękujemy za już, ale j 
my o jeszcze". (Brawo l  brawo f) (Dok. nast.)

Gustawa 
coś bar-

Scił był p. Bartelemy rycinę przedstawiającą obraz 
bożyszoza galijskiego uzbrojonego młotem, którege 
liczne egzemplarze z gliny, kamienia lub drzewa po­
siadają muzea paryskie. Jedni domyślają się w nim 
boga piorunów Tarana, inni boga śmierci albo pie-

_________ t__ „ __ kieł. Otóż ów filolog niemiecki trawiąc dnie i nocy I klamacya. Artysta zamknął w niej
icyę także uposażał; i dla tego to użyłem przy-1 nad rozwiązaniem zagadki, uczynił zarzut poprzednim I żale Gustawa płynęły z jego piersi z takiem olbrzy- 

słowia ojczystego: „Dziękujemy za już, ale prosi-1 badaczom że nie dostrzegli u dołu i nieco z boku [ miem uouciem, że chciało się zapomnieć, że to de- 
• n  n inav«vn« fRmunnt hrnmn f\ iTlftlr. nantA Ibożyszcza z 6 liter składającego się napisu: ENCINA.

uczonego swego odkrycia, oddzielił on

f r o M ł a  m i e j s c o w a  i  M g r a m e m a  j

K jr a f c ó w  30 kwietnia.

Uradowany z
żródłosłów ENC od INA i porównywając owe od­
dzielne głoski z językiem gallijskim, irlandzkim, bre- 
tońskim, greckim, sanskryckim, perskim i t. d. do­
szedł do wniosku że Encina znaczy tyle co u Gra-1 
ków Ananke: »okrutna konieczność". Dalej idąo,| 

Jutro ogodz. 5ej po południu odbędzie się zwy-|mówi uczony niemiecki, oddalilibyśmy się od zupeł 
czajne posiedzenie Rady miasta; na porządku dzien-Jnej pewności". Tymczasem Encina jest nazwiskiem] 
nym oprócz przedmiotów z ostatniego posiedzenia po-1 drzeworytnika który wykonał rycinę w R e vue-  
zostałych, znajdują się następujące sprawy: przyjęcie l o e l t i q  u e. Tak się często robią odkrycia archeologi- 
na własność części łaki Ś. Sebastyana na połączenie I czne dodał p. Sanley.
ulicy Ś. Gertrudy z ulicą Dietla; sprawa przyłącze-1 — Jeden z najznakomitszych malarzy dekoracyj-
nia gmin Grzegórzki i Piaski do gminy krakowskiej; I nych w Paryżu p. Robecchi poświęcił sześć miesięcy 
wybór dwóch członków do Komisyi czuwającej nad I pracy odmalowaniu rodzaju panoramy, przedstawiają- 
miejskiem muzeum przemysłowem; wybór dwóch ćzłon-jcej wszystkie budynki ostatniej wystawy powszechnej 
ków do Komitetu odbudowy Sukiennic; sprawozda-1 z facyatami, wewnętrznemi gzleryami, anueksami, par 
nie Komisyi archiwalnej. Oprócz tego kilkanaście sprawi kami i ogrodami na płótnie, które ma 400 metrów
częścią mniejszej wagi, częścią osobistych i formal-1długości, a 7 metrów szerokości. Olbrzymie to dzieło j 8kiego. Na ławie oskarżonych zasiedli: studentjned,
nych.

— Dla pogorzelców Wiśnicza złożono: W. W. 10 złr.
— Dyrekcya szkoły na Kleparzu donosi nam dziś,

że w przeszły czwartek także i ta szkoła o b o h o d z iła  na drugi, przedstawiając tym sposobem kolejno ca ą

I  reprezentowanego przez delegatów p. Jaroszyńskiego I dużo ruchu i życia, a cała rzecz słucha się 
|i  sekretarza p. Grelińskiego. “ nie i z zajęciem. Jest w niej werwa, jest wesoły

W l c « e *  29 kwietnia. . dowcip. Wczoraj p. Llide grała dobrze rolę wdówłd,
Dalszy ciąg uroczystości przedłuża w tutei-liak równie d . W o id aJn w in r m la  Arzvwaczvka i p . Na-jak równie p. Wojdałowicz rolę Grzywaczyka i p. 

warski rolę Kuleszy. P. Sobiesław z dziwną lekko­
myślnością zaczyna znowu traktować powierzone mu 
role i dla tego wczoraj wcale nas nie zadowolnił. 
Lekceważenie roli nie jest humorem. Beneficyantka 
wczorajsza p. Kwiecińska, która opuszcza sesnę na­
szą pozostawiają dobre za sobą wspomnienie, od­
dała rolę subretki, w których zwykle celowała, z wie- 
ką rutyną.

Przedstawienie wczorajsze składało się dalej ze 
śpiewu p. Womperskiej, która ma głos wprawdzie 
słaby ale przyjemny, i z komedyi Mąż od biedy, 
powtórzonej ze zmienioną obsadą. Rolę Ludwiki o- 
degrała tym razem p. Llide; było w niej wiele rae-

z poprzednich przedstawień, 
było wiele pracy i Btaranności.

Królikowski wygłosił wczoraj fragment 
_ Dziadów. Trudno o coś doskonalszego, 
dziej artystycznie skończonego jak ta wczorajsza de- 
klamacya. Artysta zamknął w niej cały dramat, a

klamacya tylko, a nie sam dramat przesuwał się 
przed oczyma naszymi. I  kto słyszał wczoraj  ̂Kró- 
likowsktego, ten może mieć dopiero wyobrażenie, do 
czego mistrzowstwo słowa posunąć można. Niech tej 
wzrowej deklamacyi słucha i uczy się obecna ge- 
neracya artystów, jeżeli chce, aby prawdziwa sztuka 
deklamacyi przechowała się w Polsce. X. X.

Spraw j  sądowe*

Proces trzech nihilistów w Berlinie.
Proces przeciw aresztowanym w Królewcu nihili- 

stom, rosyjskim studentom Gurewicowi, Aronsohnowi 
i Liebermannowi, toczył się i rozstrzygniętym został 
przez 7 mą depntaóyę karną berlińskiego sądu miej-

obejmnjąoe 3000 metrów kwadratowych mtlowidła, j  
wystawione będzie w teatrze „Gaitó." Płótno nawi­
nięte na jednym wale, przenosić się będzie i zwijać

uroczystość Brebrnego wesela N. Państwa nabożeń 
stwem w kościele i stosownem objaśnieniem ze strony 
dyrektora i katechety X. Pixy, który kosztem swoim 
oświetlił wieczór gmach szkolny. P. Wyspiański po­
darował szkole tej biust N. Pana własnej roboty.

—  Wczoraj donieśliśmy, że 6 głów rzeźbionych, 
zdobiących niegdyś sufit sali Izby poselskiej na Zamku, 
przywieziono do Krakowa; dziś głowy te p. Wł. Przy- 
bysławski imieniem sukcesorów śp. Podczaszyńskiego 
ostatniego ich właściciela powierzył p. Prezydentowi 
miasta Drowi Zyblikiewiczowi, które na dni kilka 
wystawiono w salach Towarzystwa przyjzciół sztuk 
pięknych. Mamy nadzieję, że cenne te zabytki, po­
chodzące z świetniejszych czasów naszej przeszłości, 
miasto dla przyozdobienia niemi restaurujących się 
Sukiennic nabędzie i tym sposobem wróci im choć 
w części odpowiednie pomieszczenie i ochroni od zatraty.

— Onegdaj umarł D> Józef Falęoki w 48 roku 
życia. Dr Falęcki niegdyś ulubiony uczeń prof. Dr* 
Dietla, używał przed laty, póki długoletnia choroba

panoramę wystawy, przyczem p. Charles Monseler] 
będzie miał odczyt, objaśniający następujące po sobie 
widoki. P. Robecchi wykonał to dzieło na zamówie­
nie pewnego towarzystwa w Anglii, dokąd przewie­
zione wkrótce zostanie.

H e r m a n ,  Gregor G u r e w i c  z Mohilewa w Rosyi, 
liczący lat 27, dziennikarz R. L i e b e r m a n n  z gu­
berni grodzieńskiej, mający lat 30, mojżeszowego 
wyznania i Mojżesz A r o n s o h n ,  student medycyny 
z Mohilewa, liczący lat 25. Wszyscy trzej oskarżeni 
są poddanymi rosyjskimi. Akt oskarżenia powiada co 
następuje: „Oskarżony Liebermann był w r. 1872 
podejrzanym o zorganizowanie tajnego rewolucyjnego 
towarzystwa w Wilnie, pomiędzy uczniami kolegium

Dwie żydówki w Czernichowie prosiły farma-1 rabinów, uciekł z Rosyi i bawił odtąd kolejno w Lon-
L n J n ł a n n n l i  n tn  tn n  fr  k i i i a m  r / lń n w r .ł i  oViw I -t •  m ______*  T ł I I  r  _ 2 TT7I n T \«  TX7I „  w h h tt-nów, trudniących się wożeniem podróżnych, aby im 

pozwolili prsysiąść Bię do Homla. Jako zastaw, że za' 
płacą, oddali furmanom niewielkie zawiniątko, a sa­
me poszły na miasto, mówiąc, że przyjdą na nazna 
czoną godzinę odjazdu. Nie przyszły. Zaczekawszy 
czas pewien, furmani postanowili jechać bez żydówek, 

jleea ciekawi z*stawu, rozwinęli zawiniątko. Zdumie 
nie i przestrach niemały, gdy w zawiniątku okazał 
się trup dziecka. Furmani po krótkiej naradzie, uło­
żywszy zawiniątko tak jak było, przywiązali je z tyłu 
budy, która miała iść na ostztkH. Wyrachowanie oka­
zało się trafnem. Jeszcze nie wyjechali za rogatki, 
a jnż złodzieje odcięli zawiniątko. Złodzieje zawie-

dynie, Paryżu, Berlinie i Wiedniu. Do Wiednia przy­
był w roku 1877 pod Masywem nazwiskiem Artura 
Freemanna, wydawał tam pismo w hebrajskim języ­
ku pod tytułem: „Prawda" i w r. 1878 pociągnię­
tym został w Wiedniu do odpowiedzialności za udział 
w tajnym związku, przybranie obcego nazwiska i u- 
żywania fałszywego paszportu. W dniu 13 listopada 
1878 stawiony przed sąd w Wiedniu, skazanym zo­
stał za używanie fałszywego nazwiska i paszportu 

miesiąc ścisłego więzienia, natomiast uwolnionyna
od oskarżenia udziału w tajnym związku. Z zabra­
nych u Liebermann* papierów i korespondencyj prze­
konał się sąd, że takowy należy do ligue intema-

dseni w nadziejach, postanowili tak samo jak farma-1 tionale, lecz nie mógł się przekonać, aby należał do
nie przeszkodziła jego rozległej praktyce, sławy jedne-1ni pozbyć się niemiłego fantu. Przywiązać nigd«e nie I j akiegoś tajnego stowarzyszenia w Wiedniu. Pomiędzy 

- lekarzy. I mogli, postanowili więc podrzucić zawiniątko. W tym I Heznemi socyalno - rewolucyjnemi pismami, zabranemigo z najzdolniejszych w mieście naszem lekarzy.
— Ż  p o d  N o w e g o  T a r g u  27 kwietnia.
(F .P .) W chwili gdy ludzie, którym dobrobyt 

rraju gorąco na sercu leży, wszelkich starań dokła­
dają, aby podnieść ile możności ekonomię narodową 
zubożałego kraju naszego, i nie szczędzą ani wytrwa

celu wybrali jeden z najbogatszych sklepów w Czer­
nichowie, a mianowicie sklep kupca C. W sklepie był 
wtedy pop z pobliskiej wsi, który tylko co przyje­
chał był do miasta za sprawunkami na święta wiel­
kanocne. Konie popa Btały koło skłepn, a na brycz-j

łej pracy ani kosztów ku osiągnięciu celu tego, gdy I cc leżzły jego szopy. Złodzieje sprytni i plan kam-
pomiędzy innemi na dniu 21 kwietnia r. b. profesor 
uniwersytetu Dr Nowicki, mąż znakomityoh zasług i 
wiedzy na polu nauk przyrodniczych, w obecności tak 
dystyngwowanej i widocznie mocno działem gospo 
darstwa rybnego zainteresowanej publiczności, wpu 
śoił do Wisły pod Krakowem mozolnie przez siebie 
wychodowany do 10,000 sztuk liczący narybek ło 
sosiowy, to równocześnie w naszem sąsiedztwie li 
czne konsoroya rybaków, po największej części za­
mieszkujących nad Dunajcem, powodowanych chciwo

panii w lot gotów. Jeden z nich wziąwszy zawiniąt­
ko, idzie do sklepu, następnie wychodzi z niego ni- 
byto jako chłopiec sklepowy ze sprawunkiem kupio­
nym przez popa i mówi do zsgawronionego furmana: 

włóż to do bryczki, a daj futro, bo batiuszce zi­
mno". Furman nic złego nie pedejrzywająo, wziął za 
winiątko a dał szopy. Można sobie wyobrazić, oo Bię 
działo z popem, gdy nie ujrzał futra na bryczce. Na 
krzyk jego przybiegła polieya, furman się tłumaczył 
pokazując zawiniątko, pop jak ściana pobladł. Powia-

u Liebermanna, znaleziono kilka listów dwóch oskar­
żonych Gurewica i Aronsohna, z których się poka­
zuje, że za inieyatywą Liebermanna utworzono po­
między rosyjskimi studentami tajny związek w Ber­
linie, wbrew § 128 kodeksu karnego. Skutkiem tego 
aresztowano Liebermanna w Monachium, w czasie 
podróży jego z Wiednia do Szwajoaryi. Pomiędzy 
listami zabranemi Liebermannowi, znajduje się list 
Gurewica, pisany do Liebermanna pod dniem 9 mar­
ca 1876 r. z Berlina, a zawierający następujące sło­
wa: „Drogi towarzyszu! Ciągnę dalej list oddany 
dla ciebie naszemu przyjacielowi W. J. Przerwałem 
w liście twoim do J. na wstępie o listach z podpi­
sami całej Eekcyi. Wracam znowu do 10 punktu. 
Piszesz, że zagraniczne sekeye mają się tworzyć 
z rosyjsko-żydowskich emigrantów, którzy bawią chwi-

ścią i egoistycznym, dla ogółu zaś najszkodliwszym I dają, że udało się już polioyi wpaść na trop żydówek. I iowo za granicą. Jest nas 10 osób. Panów E. L. i Z.
zyskiem, wprost w przeciwnym kierunku działają. Oto, 
jak wiadomo, łosoś jako ryba wędrowna, wehodzi oo 
roku w miesiącu kwietniu i maju z morza Bałtyckie­
go w rzeki i ich prsytoki, a zatem u nas z Wisły 
do Dunajoa, dalej Białką aż pod morskie oko w Ta­
trach; tymczasem rybacy niżej położonych wb! po-

T K A T R .  We czwartek d. 1 Maja: komedya 
4 aktach przez Kazimierza Zalewskiego: Dama\ 

treflowa.— Początek o g. 7oj.
— Dnia 29 kwietnia pochmurno, chłodno; termo-1 

metr od +  3'4 doszedł do +  6'8 G. Barometr zwolna 
idzie w górę; rano o gods. 6ej dnia 30 kwietnia stan j

oząwszy od Jazowska, Maszkowio, Łącka, Zabrzezia I jego był 739 8 zailim., termometru 4’0 0. Wiatr pół- 
pow. Sądeckiego itd. zakładają od jednego brzegu do I nocno-zaohodni.
drugiego przez całą szerokość Dunajoa zapory, tak 
nazwane odjazki, z gęstej sieci sznurkowej lub dru 
tu zaopatrzonego szpiczastemi koloami, od strony zkąd 
łososie nadciągają i nieprsepuBzczają tym sposobem 
ani jednej rybki do wyżej położonej części Dunajca 
w powiecie Nowotarskim. Wyrządzają więc niemałą 
krzywdę ludności powiatu tego, a nadto niszczą swa­
wolnie znaczną część łososi, kaleczących się na szpl 
ozastyoh drutach odjazkowyoh, które w skutek tego 
giną często w zaroślach. Znajdą zatem tam i łososie 
prof. Dra Nowickiego niezawodnie w najkrótszym eza 
sie pewny grób swój 1 Wprawdzie zalecają Starostowie 
csęstokroć żundarmeryi, aby czuwała i niedozwalała 
nadużycia tego rodzaju; niedawno nawet jeden z urzę­
dników starostwa Sądeckiego sam osobiście kazał zbn 
rzyć cdjazek taki, z pomiędzy kilkunastu egzystują 
cych, ale ile mi wiadomo, jeszcze nie wyjechał za 
wieś, a już ci sami rybacy założyli bez wahania w o- 
beoności przypatrujących się obojętnie włościan, no­
wą zabójczą zaporę w tern samem miejscu p m s  ca­
ły Dunajec.

Poda<ąc fzkta te do publioznej wiadomości, mnie-1ki naukowe 
mam, że Namiestnictwo niedozwoli dłużej na wyrsą 
dranie takiej, od kilku lat ciągle powtarzającej się 
krzywdy i takiego niszozenia źródła dochodów równie 
opodatkowanym mieszkańcom powiatu Nowotarskiego, 
a zważywszy że rozporządzenia obecne są zupełnie 
niewystarczające, wyda jak najśpieszniej w tym kie 
runku nowe rozporządzenia zaostrzone, wyznaczają­
ce na przekraczających znaczniejszą, a zatim dotkliw-

— Wystawa nieuztająea Towarzystwa Przyjaciół 
zatok pięknych otwarta oodaiesmte od godziny 11-tej 
do 4-taj prócz poniedaiałku. — Wsrtęp w niedaldę 
IS seatów, w dnie powszednie 80 centów.

We czwartek d. 1 maja: SS. Filipa i Jakóba Ap.

W la d o n e g o ś e l
—  Nakładem księgarni S. A. Krzyżanowskiego wy­

szły w układzie na fortepian Patronnetten- Walzer 
Edmunda P a t e k  e, kapelmistrza orkiestry wojskowej 
40go pułku piechoty. Walce te skomponowane umy­
ślnie na bal na dochód Stowarzyszenia ku niesieniu 
pomocy ubogim uczniom szkół lud. krak. i ofiarowa­
ne jego gospodyniom, miały wielkie powodzenie pod­
czas karnawału.

Tygodnik powszechny w N. 16 zawiera: „Ła 
dny ohłopieo" J. I. Kraszewskiego (c. d.). „Tatry", 
wiersz K. Glińskiego. „Ideały i karykatury pedago­
giczne", Radwana. „Pamiętniki historyczne" Wojci 
okiego. „Zwyczaje doroczne" Grabowskiego. „Notat- 

Natury zagadkowe", powieść Spielha 
gena (o. d.), Ryoiny: góra Błahodat i miejsce robót 
górniozyoh. Uczta rzymska. Środkowy dziedziniec o 

szkole monachijskiej sztuk i rzemiosł.

znasz już, reszta składa się ze mnie, Aronsohna, 
trzech dam z Mohilewa i Maksyma Rom. A. i ja  by­
liśmy dwa lata w Kijowie, gdzie należeliśmy do ta­
mecznego kółka i czynny braliśmy udział w rosyj­
skim ruchu. Byłem rok w Wiedniu, półtora roku je­
stem tu w Berlinie i biorę ciynny udział w niemie­
ckim ruchu, z którego przywódcami znam się pc 
części osobiście i na przyjaznej stoję stopie. Pisałem 
wiele do pism: Państwo ludowe, Równość, Nowy 
socyalny demokrata i Nowy świat, Mohilewski 
Aronsohn agitował w Rosyi na polu żydowskiem. 
Trzy damy brały również udział w ruchu w ojczy­
źnie. Oto nasze towarzystwo. Wszyscy o ile możno­
ści bierzemy udział w ruchu tutejszym. Zbieramy się 
co tydzień a w razie potrzeby częściej. Jestem se­
kretarzem i czytam nadchodzące korespondencje. 
Obecnie zastanawiamy się nud tutejszą agitacyą, lecz 
nie doszliśmy jeszcze do pozytywnego rezultatu. Ma­
my tu masę znajomych i przyjaciół, lecz nie uważa­
liśmy za możebne wciągnąć ich do sekcyi. Mamy je­
dnakże nadzieję wskazania im użytecznej działalno­
ści... Nie pisz nam w listach „Berlińska sekeya" itd. 
Poddajemy się uchwale większości sekcyi." Pod li­
stem stała uwaga napisana ołówkiem: „Wszyscy list 
ten czytali".

Liebermann oświadczył przed sądem, że zamierzał 
potworzyć sekeye, celem rozsyłania pewnego pisma 

sekeye te miały być po prostu tylko agenturami. 
Gurewic zapierał się początkowo, jakoby znał list 
powyższy, następnie jednakże przyznał się, że go 
pisał i oświadczył, że wyrażenie sekoya ma tylko o- 
znaczać łącznośćj swych współrodaków w Mohilewie 

że towarzystwo tajne nigdy nie istniało. Aronsohnszklony w
X. Floryan S t a b l e w s k i :  Mowa żałobna na I również nie przyznaje się do żadnego tajnego ztowa- 

pogrzebie ś. p. jenerała Dezyderego Chłapowskiego. I rzyszenia. Oskarżenie natomiast utrzymuje, że w Ber- 
Poznań 1879 8° str. 32. |  linie utworzyła się sekeya tajnego rosyjskiego stowa­

rzyszenia, do której należą trzej oskarżeni: Lieber 
TEATR. Talent hr. Wł. Koziebrodzkiego ma swoją I mann, Gurewic i Aronsohn i podnosi dia soharakto

naczelni-1 własną, odrębną cechę, i tworzy on przedewszystkiem I ryzowania ostatecznych celów nihilizmu, z zabranego
W I  • _______2- -1___1___! n :  I   TiT.AIomAn —____________12_____   .  1 Q7Q

szą karę pieniężną; niemniej, że także i „ . . . . .
cy gmin w tych miejscowościach gdzie się podo-1 rzeczy miłe, które przyjemnie się słuchają i 
bne bezprawia dzieją, pociągani będą do osobistej od- j publiczność. Dla tego też komedye hr, "  
powiedzialności.

—  Donoszą ze Stanisławowa, że w d. 26 b. m.
Dr Maksymilian Nowicki, prof. Uniw. Jagiellońskiego, 
dokonał wobec nader licznego zgromadzenia ludności 
z miasta i okolicy zarybienia Bystrzycy sztucznie wy­
chowanym narybkiem łososi, przybywszy umyślnie 
w tym celu z Krakowa. Liczne grono obywateli miej 
skich i wiejskich uczciło obiadem znakomitego przy 
rodnika, na którym wznoszono toasty na cześć jego

bawią 
Koziebrodz­

kiego mają zawsze powodzenie na scenie i po tea­
trach ;tm*.t rskich, a zwłaszcza te ostatnie populary­
zują jo w całej prawie Polsce. Dawniej należał on 
do najpłodniejszych pisarzy dramatycznych u nas 
od lat paru wszedłszy na szerszą arenę służby pu­
blicznej mniej pisze dla teatru. Dopiero teraz ujrze­
liśmy znowu bardzo wesołą komedyę jednoaktową: 
Stryj przyjechał. Grana wczoraj na scenie naszej 
po raz pierwszy, miała ona równe jak i poprzednie

w Królewcu przez policyę w r. 1878 programu pi­
sanego po rosyjsku, co następuje: „§ 16. Trzeba 
się kierować tylko tą względną korzyścią, jaką przy­
niesie sprawie rewolucyjnej śmierć pewnej osobisto­
ści. W pierwszej linii powinny stać te osoby, któr j 

najszkodliwszemi i najniebezpieczniejszemi dla re ­
wolucyjnej organizacyi, których śmierć nagła lub 
gwałtowna, przestraszyć musi w wysokim stopniu 
rząd i podkopać władzę, pozbawiając ją  inteligent­
nych i energicznych czynników. § 23. Jedyną rewo- 
łucyą, która narodowi może przynieść zbawienie, jest

w imieniu galicyjskiego Towarzystwa gospodarczego,! komedye hr. Koziebrodzkiego powodzenie; jest w niejlrewoluoya, która zniszczy ideę państwową z korze-
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ulem, stare tradycye, poriądkł i klasy rosyjskiego! 1411, jeięłkioh bagonów 1281 satak rasem 4539

państwa priewróci do góry nogami. § 24. W «bęo srijk . q ^  30do 36 88 *  firedllio
;      nią ma towarzystwo zamiarn narzucania! waucyjsiuo _i_ o , oc u .

w node tej od Chedywa, łby doteymrf danych 
ZiSSSud i powołał do Bwego gabinetn jednego 
I h M i  i iedieio MS"**. MtłP . | ł  w kwę- 
atyach osobistych i łądaił tet fby^Chedyw

o n to  n .  200 t o « »  P» W ^ L -  T b1̂  h i i e" i n 0l™  O rfy M *  *I t w I "

r _ . . _ . ,, _ r___________ŁfŁSŁM« * - j - s rnssi
takiego oeln nie ma towarzystwo zamiarn narzucania od rir. 31 do 36 d r., ciężkie ba- I u n_ i li wiedeńskiej Bady płfistwa u -j W j J J  nm nom ina wspomijona nota Chedy-
w ^m ^es^nertóa^c^znpe łne^bezU tM ne i ogólne gony od 36 do 39 złr. Wagi|  Przyjechali do Krakowa od d^29 do 30 kwietnia. | kończyła j  ̂  na przyszłość

*n^ 7° jednym z listów Aronsohna znajduje się także I 
wzmianka o brosznroe pod tytułem: „Do inteligent-1 
nej młodzieży Europy", z podpisem: „Socyalni rewo-
lucyoniśei europejscy". Odezwa ta wystosowaną jest W)8M,  «»«*». - -  ««  — ------ —  r - j
w pierwszym rzędzie do żydowskiego proletary*cu.j rncha oena pozostała bez zmiany 28'50 złr,
Proklamai^ą tę drukowano z inicyatywy Ltebermanna i  ̂ 2g kwietni* ■- ** a~ -
i wedle listu Aronsohna, jest Liebermann jej a

Wilhelm Amiromct. 
Caffi Stirbdk.

W i e d e ń  29 kwietnia.
&  ® b o w ltt t i  — Nu sasscsa targowiska przy

----------------------- , . 28gokwietn.: na kwieć. 48'80 issrk.
rem. List ten zawiera także plan Lieberman I oxerwiea-lipieo 48 80— mark, płacono. — S s e a s -
ganizowania w Rosyi sooyalno-rewoluoyjnej p I a j a 28go kwietnia: w m i e j  s o s  51*70 mark., sa
gandy pomiędzy żydami. Z papierów f t 0 P I wiosnę 6150 mark., na ozerwiee-lipieo 52*— mark,
się dalej, że głównym przywódcą socyalistow zag  ___ B e r l i n ,  28fo kwiet.: w Haiejsaa 51*50, mrłt,, 
nicą jest były pułkownik Ławrow w a y  7 I k w _maj 51-70 mark., — a» maj czerwiec 5170 
profesor Dragomanów w Genewie. Gbwww, C ie r p ie ń  wrze; “  ‘
porówno z Aronsohnem bawiiod r. ,. t z j 28go kwietnia: m  tm  miesiąc

ez zmiany 28 50 złr. Frantsek z żoną z Nowego x « 6u 5 «.  ^  don0slJ 0 pfocesie
* -  r i r . -  W r o c ł a w i a  Pragi; E. Voigt z fam. ze Lwowa; Dr K. Chrza-hkiegO, W której JMWBJJJMK B ^  ^ h .

! * * " - • “ I— “  * K" ' ________________________ I M l H d S  i & j j f c
N A D E S Ł A N E . (1078-1-13)

sach Niepołemskich 
nasi zapytali się o rezultat tego

ilzmaii basza nie dotrzyma! swoich * ° b o ^ « ń* 
U o t n  nie « o U b  S)I j ę ta *  » « * 2 S Ł 5 t £

aa kw.-maj 51*70 mark., — aa maj-czerwiec 517UI Puritan, e. h upnyw. mydło do *jbiw Dra' Ł*™0™'Il Jb ł  wybieri6 koaisyę, __ wykażą, CO twier*
ark ., aa sierpień wrześ. 53*80 sswfc. — F e- r y &, używający sławy; premiowany w Łon- in ił^ rn^S cbeaere r, £e gospodarki W lasach Nie

-  * -  - i - s -  KR*— łrunk... m  maj b«**'°JR2° :‘„ p i X  i m  nabyć można za pośrednictwem <*«£ i<cf -  u “1 " .S i n m S E ł  Żadną miarą M m Ć
* ^ | S d ^ t a 5 W ń l  jest w zapasie_ we wszystkich T v lb  S f  "ocSdO grUll-I cznieiszycb: handlach parfnmerjj w kraja 1 za granicą. P. polłwscfte WirthschaU- 3 ■ * . -

tego pofcbno 0 .0 ,  «  W g  W  »  j f j

ł t e M  klsł .=er J =  iX T ^ .
55*— Sfrank., n* maj 

na wrzesień
porowno z mumou. .  , . - i zogo awieinui; hb nasi bussuso «.
oskarżonym jest także o pisywanie .3„am; 1 55*25 fck., maj-sierpień 55 75frk._ _r___ _____
nych pism i utrzymywanie^ stosunków z p « y j  whrv |  dsień 56.60 frki Mniejszych; handlach „

W i o d ę  ńf 29gO kwłet: Hsa 80 M o I Griensteidl. Wien, I, Sonneniel g.

   stosunek------------  . ^ .
wice-króla była powolniejszą me dla Torty
dla nich.

K a f la .
tu zbadać i nie lękać się tego, Sei ta ^  ° ta  o- 
saba, wysoko lub niżej położona może by |
promitowaną, bo ostatecznie me drzewo tu zawini l

Ostatnie telegramy „Czasu,"
W ie d e ń  M  kwietnie. K W  fW

beSńftóch soćyaiistów. Oskarżenie zarzuca wszy­
stkim trzem udział w tejnem stowarzyszeniu, zagro-, ^  9.2g_  ^ s> T r y n s t ,  28go kwie-

do starcia między prefektami, btór*y Mprzeoz^] | Bejcowanych prywatnych w ooręnie j
rietnia. ArcykBiążę 1-~ 
zaraz odjeoha* dalej do Me*

Błuohaniu oskarżonych, morzy n «  ^  9 * 1 0 - m «k., na ki
udziału w jakimś tajnym związku i żadnych domo-1 * -  ^  B|̂ p-.grnd8ień 9 .40 *ark.
ślejszych nie zrobili zeznań, oraz po Przelła L  5 a 28«o kwietnia za 1CJ0 kilo 22— toaak. 
kilku świadków, u których mieszkali oskarżeni, wniósł P »J o r k  kw|etnia na galonę ( “ 2*. .
prokurator Tessendorf o skazanie Liebermanna na iu , r  » w F i l a d e l ń l  8’/ ,  ot. pap. 
V*  ft -  A-nncnline TIK A. miflHiaCe WlOZlG" I ° /*

2*« k i lo ) - monar-

Gurewica na 9, a Aronsohna na 4 miesiące więzie 
nia z policzeniom im na poczet kary odsiedzianego I 
już czasu w więzieniu śledczym. Sąd po krótkiej na-1 
radzie skazał Liebermanna i Gurewica na 9, a Aron-I 
sohna na 4  miesiące więzienia, policzywszy pier­
wszemu 2, a dwom drugim skazanym 3 miesiące | 
więzienia śledczego na poczet kary.

Wyka* dochodów 
Kolei Galicyjskiej Karola Ludwika.

S o s p o t o s t w C s p r i e m y s I  i  M n & e L  |

K w a k ó w  30 kwietnia.

Dziś odbyło się tu pod przewodnictwem prezeBa 
Bady nadzorczej hr. Bronisława Lasockiego i w o- 
becności komisarza rządowego p. Ignacego ostoi 
Zabierzewskiego zwyczijne ogólne zgromadzenie 
Galicyjskiego Banku dla handlu i przamyBtu. ro 
wysłuchaniu Bprawozdsfi dyrekcyl i Rady nadzor­
czej i udzieleniu im absolutorium, , ogólne zgroma­
dzenie przystąpiło do uskutecznienia wyborów uzu­
pełniających do Bady nadzorczej. W miejsce wy­
stępujących z niej z kolei pp. hr. Jana Stadnickie­
go, Edwarda Tołloczko i Karola Jaskłowjkiego, 
wybrano pp. Edwarda Tołłoczho, K&rola Jaskłow- 
ekiego i Michała Wysockiego. .

Szczegółowe sprawozdanie z czynności Banku za 
rok 1878 podamy później.

Od ligo do 20go 
kwietnia 1879 r.

Od Igo stycz. do 
10 kwietnia 1879 r.

KrakówLwów

Razem

Od ligo do 20go 
kwietnia 1878 r.

Od 1 stycznia do 
10 kwietnia 1878 r.

1819
Lwów-Brody 
Podwołoozys.

złr.

120,169

1,842,656

29

57

złr.

27,180

405,397

1.970.8251861 432,577

c.

37

14

51

Razem

złr.

155,349

r.2,248,053

e.

71

2,403,403|37
181®

złr.

206,944

Razem

2,623,583 

2,830,527|61|

48

13

złr.

61,876

780,311

c.| złr.

63
268,821

3,403,894

842.187|94| 3,472,715

Ktitgostu*
Od 15 do 23 kwietnia r. b. ustał księgosusz 

w Dąbrowie w powiecie Dąbrowskim: w Dzikowcu,
_  nr_i—. KV lhnnmiwahim:w Wuioe sokołowskiaj w powiecie Kruszewskim ,.

' ‘ Mieleckim; w Łjtowni, Ja- “• 31 marca 1879w Żarówce, w powiecie  _. ,
cie, Kamieniu, Gliniance w powiecie Niskim; w Zie 
lonej, w powiecie Słalackim

K&s& wkładkowa 
w Filii Galicyjskiego Zakładu Kredytowego 

Ziemskiego w Tarnowie.
Wykaz za miesiąc marzeo 1879 r. 

Pozostałość z dniem 28go lutego
1879 r.  ...................................... * •  ®* I 3

Wpłynęło w miesiącu marcu b. r. 21b e. ee
Procent kwartalny skapitalizowany ^ ^  ^ ^

f a r y i  28 kwietnia. W departamencie Drome radom departamentowym prawa »q kwietnia Arćytaiążę B u d o i f
I snałni danntownnvm ieden bona-1 ksacścia. która popierała wnioski protestu. Nie po- W e i i e c y a  29 KWietnin. a ^ j  *• * „

3 R z y m  28 kwietnia. laba zatwierdziła 192 gło­

w n i f  Stwajcaryą ^ z g l ę S  d o k o fi3 a \u d o w y  |dentury 'w Zgromadzeniu narouuwcm . ^ ' ' ‘ nTfl ôlnCTB Droponuiacą wzajemność przy-
ffi $. ctońhh. U ą m M .. XSwS Sw SSS?U 3!5 n

R z y m  28 kwi8toi«. f » g b , l  tu  k ż , ł ,  I tó ry  a ip r o p o - L j jk n  h u ń u .  BeiolUWU tu p n eciw fc tto ] w y
jc»k Karol pruski. — Komisarz włoski do oznaczę- rozprawa nae wmosmem a j  Jwiakszaniem sielatanii Beaoonsfield bez głosowania odrzucona. Ka­
nia granicy serbskiej odjechał dziś do B3lgradu. I iwwałmo yę *.  h Wniosek ten  zostrf o d rz u -L ita i Townsend-Sale mianowwy komisarzem an-

i p^SATSS ^  7* ‘JaLSĝ ta Ł W g g

^ * 1854 r ’

fikacyi przedłożoną zostanie parlamentowi. Tenże d a kraju. ^  I ^  Alebaaildrownej.P rzy p . Bed.)
odpowiada Monkowi, iż doniesienia z Krety nie „ notrzeba oszczędności I F e l e r  a b m rR  29 kwietnia. Wobec przypuszczeń
i r t u t a i , ^  K .T 1 wiudufakich , »e m . y . b r

• Ł sis 401,4 ^ s a r i i t ^ s r s Ł r a j S S

55

299 c. —92

Razem złr. .285,930 c. 52
,„VJ) „  yvT.iT.vin,__________  W ypłacono na 6 książeczek, z któ-
Panuje jesicie w Radgoszczy, Dąbrowicy, w po-JryCh 1 umorzono łączną kwotę rir. 

wiecie Dąbrowskim; w Górni, Mazurach w powie-1 Wypłacono procentu od umorzo-
cie KolbuasowBkim; w Iwanówce, w powiecie Ska-1 nyCh wkładek 1 złr. 28 cent. 
łąckim; w KoBOCicach w powjecie Wielickiem i |  p OIOStałość z dniem Slgo marca

c o t e  odpowiada Denssonowi, iz roaowRRim »» " i w ’ * ^ * " 7 '  " Izwiązku świetego przeciw rucnom rewoiucyjuyiu,
Rumelii m chotaiej h w u jł d ie '" -  I ’4” '! 8 *  ^ r i i^ m e lń o - w K b o i l i i i e i  toM -1 dowiaduje d e  i W  *  SI. P M n b m r i,  le  lir.
- u e  rgoto, aby HMid eU leg o  w y toudu . !»■ B  « U w

stu berlińskiego. laberhn «  r»hin niłszai aneielskiei. Do czego one|będzie tylko względem środków, których celem byc
I M a d r y t  ńzńotnMU Kai^mowka K r  y ̂ y j  I j ^  jakj ^  ^ i i J S f  zw^zku rtoi ̂ tó y a  hr ł j ma  wykonanie traktatu _ barlińskiego i zabezpkcze-

_ | n a  umarła wczoraj po południu w Sewilli. ^ e c a j ą  to dziś óba nasze listy wie-1 nie pokoju na Wsehodzie.
odjeżdża tam dzisiaj. defiskie. Do nieh te ł odsyłamy czytelmków. Ze wszy- 

stbiego wnosić można, że jak na teraz Turcy me
. -  ww ________________„ Alałrn hnDT» W 110-1

 W i e d e ń  30 kwietnia, ged*. 2. —
po poi.— Rento papierow» 65*45^ -  Rente wabrna

w zakładzie kontamacyjnym w HoBiatynie. 1879 r. wynosi złr.

Piszą nam z Wiednia: .Marne m u t  ™ S r ^ t o t e « « m t e eioS i« i^0zt^™ktor?SiI B ^ t o " z ł o t e  77*40. -  Losy z t. 1
jamais l — a dotychczas nikt z sprawozdawcó p  oświadczył że byłby zmuszony podać I i i g . g o   Akoye Banku Narodowego 807*-
naesych nie podał głównej treści słów, które Cesarz ^  f r  P m « . oświad^ł, Bu. ^ 80° J506 0 . -  Londyn 117— . a

a IJ. Mość całkiem wyjątkowymsposobemwyrzekłpo JJeDSSadków Z Filipopola donoizągre^ro Napoleony 9*35. — Lombardy. 236,630 e. 60-  ofieyalnej odpowiedri do dsputacyi szlachty polAiej. melii z powoda meporząfl P P Srebro « i u  18«4 159*60. — Akoua
234-75. - A f c ^  koiui

W l e f i e i  28 kwietnia. I F e a s t  26 kwietnia. (T ory  sboiowy).
Na daisiejszy targ przypędzono wołów galicyjskich | Dondi pszenicy, chęć kupna i obrót słabe. 

1184 s it., węgierskich 1640 sat., niemieokich Idenoya i ceny bez zmiany.
Ten-

runą,  u i , . . i u « 6  tu. niu m o lu  ■■■wy,) . .  ■? .  -  M0i7 g o “tel upotttó i i
nu p o i , t u b  krujow.. .  ąowu ta " S ’t S S V n S L  .torbo ScbuUdU i l ^ „  Akon

Akoye kolei Koesyoko-Bog
Akoye kolei połn. zaob. a « tr . 124*— 
-at hinntowmnB 93*50. — Marki 57*55

Zakładu

Caffś StirbUk.

W i e d e ń  29 kwietnia.
Na daisiejszy targ dowieziono żywej nierogaciray 

galicyjskiej 1847 sztuk, średnio ciężkich węgierskich

■ r e r a  = . r - 5  w i  ' p S S u M K f c M s ^ o . R u ,I Pierwszą mszę św. po uroeżystem 
w kościele ex voto, celebrowane® na otwarcie tegoż26 Va—26*/* złr,

  oa  k w l« łn lR  1 W KOSCieie ex 11050, “ ~  — *------- -
melii.

Francya i! Anglia wysłały identyczną notę do 
Ghedywa. Temps mówi, le  oba mocaratwa żądają |

Kurs pieniędzy i papierów publ.
R o n g reg a ifl H «ple«klej. 

K ła k ó w  30 kwietnia.
Ruble papierowe rosyjski za 100 rs. 
Rubel sremny obrączkowy . • • 
Marki niemieckie za 100 marek . .
Dukat w a ż n y ......................
20 fran k ó w k a...............................
Imp ery ał w a ż n y ...........................
Srebro anstryackie za 100 złr. . . 
Kupony sreb. płatne „ . . .

CS

-  »j
1^1
S i

»5® c?
■̂ sn d o *3h a

IIII
U■°r2H S 

0 3

Listy zastawne i obligi.
6^ pożyczka krajowa galicyjska . .
Obligacye indemnizacyjne galicyjskie 
4H listy zast. Tow. kredyt, ziemsk. ,
C>yi listy zast. Tow. kredyt, ziemsk. ,
6^  listy „ banku hipot. . ,
6yi listy dłużne galic. zakł. włość. . ) ? “
5Vi listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

za 36 lat, srebrem za 100 złr. w. a. .
6j< listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

za 36 lat, banknot, za 100 złr. w. a. .
6 listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

za 18 lat, banknot, za 100 złr. w. a. .
7 listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

_ za 20 lat, banknot, za 100 złr. w. a. . 
Prioritety banku gal. dla h. i prz. w Krak. (10054 
4jś listy zastawne Król. Pol. ser. I za 100 rnbli
4 listy zastawne Król. Pol. ser. II „ 100 rubli
5^ listy zastawne Król. Pol. z r. 1869 „ 100 rubli'
4j< listy likwidacyjne Królestwa Pol. „ 100 rubli

Akcye kolejowe i bankowe.
Akoye kolei Karola Ludwika . . . po złr. 210 

„ „ Lwowsko-Czemiowieckiej „ 200
„ banku hipot. we Lwowie „ 200
„ banku gal. dla h. i prz. w Krak. „ 200

Losy krajowe.
Losy miasta Krakowa............................................
Losy miasta Stanisławowa....................................

p ła c ą żądają

W ie d e ń  20 kwietnia.

Obligi długu państwa.
iV/o Kenta papierowa . . . . .
4 */,•/« „ srebrna.......................
4*/0 » złota . . . • • • •
3Vs7» Losy z roku 1854 po 250 rin

111 25 
1 50 

57 —
5 50 
9 29 
9 45 
99 75 
99 25

89 -
87 50 
80 50 
87 50 
93 —
93 —

87 50

93 —

91 —

95 —
 A
98 ~ £
9 8 ----
99 50,;
88 50 g

232 50 
128 — 
250 -

18 -  
24 75

112 50 
1 65

58 -  
5 62 
9 45 
9 65 

100 25 
100 —

89 50

89 25
94 50
95 —

89 50

96 -  

94 —

98 -
 ńo M

i o l |= _
90 50 g

236 50 
132 —

60 -

20 -  

27 73

4% Losy z roku 
4 •/, .

1860 po 500 z łr..
1860 „ 100 złr. .

„ 1864 „ 100 złr. .
„ 1864 » 50 złr. .

Losy Como-Renten . . . . .

Obligi indemnizacyjne.
Czeskie ........................10*/, podat.
Bukowińskie.................. ..... »
Galicyjskie . . . . . .  *
Morawskie . _ • • • • »  »
Niższo-austryackie • • » »
Wyższo-austryaokie • ■ n »
Szlązkie.............................  »
Styryjskie . . . .
Siedmiogrodzkie . <
W ęgierskie........................  »
Węgier, z klauz. 1867 . _ „ »
5% Obligi poż. kolei węgierskiej . , 
6% Renta węgierska złota . . • ■ 
4y,0/. > „ -  (zaOstbahn)

119 50 
128 -  
156 75 
154 30 
28 50

7V»

p ła c ą ż%daj%

119 80 
128 50 
157 25 
155 -  
29

102 -

84 40 
88 60 

102

103 — 
84 80
89 20 

102 75
104 50105 —
99 75 
96 50 
99 50 
78 80 
85 — 
80 50 

106 75 
90 95 
68 25

65 30 
65 75 
77 05 

113 50

65 45 
65 00 
77 20 

114 -

Akcye bankowe.
Anglo-austryackiego Banku. 
Boden-Credit węgierskie . .

B „ austnrackie
Credit-Anstalt dla Han. i Prz. 

„ » węgierskie
Depositen-Bank . . . .  
Escompt-Gesell. niż. austr. . 
Gal. Banku hipotecznego .

_ dla Hand, i Prz. 
AuBtro-węg. Banku (Nat.-Ba.)
Real-Creait-Bank . . . .
Unionbank . . . • * • •  
Verkehrsbank ogólny . . •
Wied. Bankverein . . . •

Lombard- & Es.-Bank

120 złr. 
140 złr.
80 „ 

160 „ 
200 „ 
200 „ 
500 „ 
200 „ 
200 „ 
600 „ 
200 ,  
100 *  

140 „ 
100 „ 
100 „

110 -

160 50
248 20 
234 50

775

Akcye kolei.

200
210
525
210
200
200

Albrechta
Alfbld-Fiume . • •
AHBsig TOplitz . . <
Donau-Dampfsch.-ues.
E lżb ie ty ..................
Linz-Budweis . • ■
Salzburg-Tyrol • *, „

■«»»
Gal. Karola Ludwika.
Koszycko-Oderberg. •
Lwowsko-Czern.-J assy 
Nordwest aufltr*Lit; B;

200 złr. bez*/,

200
210
200
200
200
200

6%

5%

57u

bez*/,

100 75

100 50 
79 30 
85 75 
81 -  

107 -  
91 10 
68 50

110 25

161
248 40 
235 -

785 -

76 80 
111 50 
117 75

45 50 
127 25 
356 — 
565 -  
181 75 
161 50 
136 25 
2210 

139 -  
234 -  
107 
130 25 
123 50 
61 25

810

77 20 
112 -  

118 25

46 25 
128 
359 -  
567 -  
182 25 
162 50 
136 75 
2215 

139 50 
234 50 
107 25 
130 75 
124 -  
61 50

Rudolfa
   1 .
Staats-Eisenb.-Gesell.. 
Stldbahn (Lombardy). 
Siid-nord. Verb. (Par.) 
Theissbahn (Cisańska) 
Tramway Wiedeń.. .

,  „ nowe
Węg. gal. Łupkowska 

„ Nord-Ost , . •
„ Westb. Stuhlw..

Akcye różnych
Gasgesell. ogól. austr. 
Gas-Industrie Wied. . 
Liesing. browaru . •

200
200
200
210
200
170
70

200
200
200

200 złr. 
90 „ 

100 „

57.

płacą żądają

128 50 129 _
95 50 96 --

264 50 265 --
68 _ 68 50
94 _ 794 50

193 _ 194 —
190 50 191 —

94 94 50
122 25 122 75
116 75 117 25

20 lat 
36 lat 
36 lat

Listy zastawne.
6V0 Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat 
5% Boden Kredit allg. złotem płatne 
50/ ,  papier. 33 lat
6% Buków. Kasy Oszczędności . . 
6% Towa. kred. krakowskiego 18 at 
7% Listy dłużne Włość. „
6*/, Towarzystwa kredyt. „
5V •/ „ „ . złote
4°/! Gal. Tow. kred. ziemsk. . . .
5% Gal. Tow. kred. ziemsk. . . .
ko/ „ nowe 37 lat
6°/! * Bank. feipot. lwow. . . .
RO/ Włość. » . . .
5ł/.% "Hipot. Morawskie. . . . 36 lat 
5”Z Bank. austr. węg. (National.) mon. k. 
ko/ „ na w. a.

lt-1 f s s . Wwb J ,  /o w§g- Bgoden Credit-Institut. .5
57,7.

Priorytety kolei.

Albrechta 
Alfóld-Fiume

Donau-Damptsch,

Dux-Bodenb. Em. 1871
Elżbiety . . • * * 

Em. 1862 .•
!  Linz-Budweis
" Em. 1870 -

1872

300 zh. 
200 . 
200 .  
300 „ 

100 i 200 „
złotem  . 200

Em. 1874

150 
100 

, 300 
, 200 
. 200 
, 200

57.

67,
57.

47,7.
1 »
, 157,

85 
45 -

90 
114 50 
99

92 -  
96 25 
88 50 
94 
80 75 
88 25 
88 25
93 50
94 -

86 
100 25

98 25

Salzb.-Tyr. 1873 200

74 80
77 25
75 
99 50

103 50

95 - 
93 -  
93 50 
88 50 
9? 25 
88 40

85 50 
46 -

91 —
115 50 
99 50

93 — 
96 75 
89 50

88 76 
88 75
94 -
95 -

100 70100 90 
93

101 -

98 75

75 10 
77 50 
75 50

104|-

95 50 
94 -  
94 -  
89

88 80

47,7.

57.

Eperies-Tarn. węg. ozęśó 300 
Ferdyn.-Nordb. m. kon. . .

_ _ waL austr. . • • »
„ Mor.-Szląz. linia 1871/72 5 /,
„ poż. 14 milion. 1872 . •
„ poż. 1876 r. . .100 złr. 

Frano. Józefa Em. 1867 . 200 *
„ „ Em. 1873 . 200 „

Fiinfkirchen-Barcser . . 200 » 
Gal.-Karol.-Lud. I Em. . 300 -  

n  „ 1867 300 „
! HI „ 1871 300 „
” IV „ 1872 300

Glognitzerbahn na mon. kon.

69 25
104 —
98 50

103 25
105 50106

* 4%7.
Koszycko-Oderb.
Lwow.-Czer. I Em. 1865 300 

H „ 1867 300 
” IH „ 1868 300 
" IV „ 1872 300 

Morawskiej Granzbahn . 200 
Neuburg Mariazell . ■ 200 
Nordwestb. austr. . . . 200 

„ Lit B. . 200 
* . „Em.  1874 200 

Pragsko-Dux . . . .  150 
.  Em. 1872 . 150

R u d o lfa ...................... 300
Em. 1869 . . 300
Em. 1872 . . 300

„ Salzkam. gut. zł. 200 
Siedmiogrodzkiej I . . 200 
Staatseisenbahn fr. 500 .

„ Em. 1874 500 
„ Em. I . .
„ Em. H 1874 

Siidbahn (Lombardy.

200 złr. 5*/,
0VU

bez7,
1 »

57,

200 „ 
200 „ 
500 fr. 
200 złr. 
100Siidnordd. Verbind. .

„ H Em..

" * Em. 1875
Theissb.-Gesell. . . . 
w »  p L  L^kow. _  ™

* Nordost . . . .  300 
„ złotem . 200 

" Westbahn . . .  200 
" .  Em. 1874 200

37,
»

57.
n

37,
57.

47,7.
57.

Losy.
5*/, Donau-Regul. . . . 
Premiowe Wiedeńskie .

„ Węgierskie J|. 
3»/ „ Tureckie . .

• • • A *J93 75 [Kredytowe

złr. 100 
„ 100 , 100 
fr. 400 

, złr. 100
Clary

żądają’

69 75 
104 50

103 75

103 
91 50 
89 -

.89 -  102 20 
100 50 
100 -

91 -
74 90 
81 50 
84 — 
76 50 
72 50
68 25
69
92 10 
87 -

106 25

84 25 
81 -  
80 75 
97 25 
67 80

103 50 
92 -  
90

100 80

164 50165 50
159 160

116 40 
102 90 
90 — 
88 -  

78 25 
101 -  

88 30 
71 20 
67 — 
71 70 
86 75 
73 -  
70 25

107 75108
112 80 
96 50 
19 75 

16b 50 
37 -

75 50 
82 -  
84 50 
77 -  
73 —
68 75
69 50 
92 40 
87 50

84 75 
81 50 
80 
97 
68

Waluty.
JDukaty w ażne..................
20 frankówki . . . . .  
Imperyały rosyjskie ._ . . 
Funty szterl. angielskie. .
Listy tureckie złote . . . 
Srebro za 100 złr. . . . 
Kupony srebrne za 160 złr. 
Marki niemieckie za 100 marek. 
Ruble papierowy za 100 .

116
103

78

71

70
25

50
25

72 
87 25

70 50

113 20 
97 -

BSD AKTOR ODPOWUDZIALHT 

A n łtU

4%fDonau-Dampfseh. 
Inszpruku . • • •
Keglewicha • . • •
Krakowskie .
Ofher (miasta Budy) 
Palffy . • • w" • •
Rudolfa . . . . •
S a lm a .......................
Salzburgskie . . 1  • 
St. Genois . . • »
Stanisławowskie . • 
4*/,7, Tryesteńskie . 
47, . -Waldstema . . . .
Windischgrśtza . . .

I  WTDAWCA

80
50

Iiw ń w  29 kwietnia.

Akoye Banku hip. gal. 200 złr.
5°/, Listy zast. Tow. kred. ziem. .

57: :  :  :  :  37- ^
67, » „ Banku hipot. gai. .
6% n l  » włośoian. gal.
57, Obligi indem. gal. 10% podat. 
6% „ pożyozki krajowej . .
Rubel rosyjski papierowy . . . .
Srebro austryack ie ......................
Kupony w s r e b rz e .......................

W a n i s w a 23 kwietnia.

4% Listy zastawne ^  seryi
47,

57,
kupon 

nowe 1869 r. . 
kupon

4V, Listy likwidaoyjne..................
kupon

Akoye kolei Warszaw.-Wied. . .

166 75j 57," W  ■ X U  . ros. 1864 
67, a •  » a 11866

płacą

105 102 50 103 50
20 24 — 24 50
107. 18 — 19 —
20 18 50 19 —
40 88 - 38 50
42 35 50 36 -
107. 17 10 17 40
42 47 — 47 50
20 20 — 20 50
42 38 10 38 40
20 25 75 26 25

105 118 50 120 —
50 61 — 63 —
21 33 75 34 25
21 33 50 34 -

• • • 5 54 5 55
•  • • 9 34* 9 35*
• • • 9 59* 9 60*
• • • 11 72 U  75
• • • 10 60 10 65
•  •  • ------ ------
• • • — ------ —  —

• • 57 60 57 65
• • • 112 25 112 75

87 90 
81 75
87 90 
93 25 
93 50
88 50 
90 —
1 11 

99 50 
99 25

rub.jkop

91 -

266 — 
88 90 
82 75
88 90 
94 25 
94 50
89 50 
91 —
1 13 

100 50 
100 25

rub.jkop!

100 —  

100 —  

134 
100 30 

168 
89 40 
157



Mriuwoi 1 fe'ą| ■ 1879,

KSIĘGARNIA
O. Gebethnera I Spółki

w Krakowie
otrzymała na skład główny dzieło p. t.

S y k s tu s  P i ą t y
przes bar., H u b n e ra  byłego anstryackiego 

posła w Paryża i Rzymie.
Przekład S f. S łro yn o w sk ieg o .

2 tomy. Cena 5  złr.
Niniejsze dzieło poleca się jako książkę 

bardzo zajmującą, rzucającą wielkie światło 
na wypadki historyczne i Bpołeczne z cza­
sów Wielkiego Papieża. Akta i k< 
dancye dyplomatyczne dotąd mało znane, 
w tajnych archiwach różnych rządów zacho­
wane, dostarczyły autorowi materyałów do 
tego szacownego dzieła. (11181-3)

KSIĘGARNIA
S. i .  Krzyżanowskiego w Krakowie

poleca:

Pan Jeremiasz

Tylko co wyszły z draka dzieła O. Pro 
kopa, wielce przydatne na miesiąc Maj

Żywot ł o i  Bożej
8o str. 681,

Czytania K p i e  o cnotach Maryi i
8 o str. 95. ||B

Oba te dzieła religijne są do nabyoia w I [HI 
k l a s z t o r z e  F e l i e y a n e k  n a  5  

S m o l e ń s k a .  j."J
Cena: Żywota złr. 1-50 — Czytań 25 cnt.

Zamawiaó także można po wszystkich do-1 IM 
mach Sióstr Felieyanek, a na żądanie i po-1 >5 

korespon-|cztł  przysyłane być mogą. (1112-2-3) g

O f e v l o s z c z e a i e .  I
Sr. 1807.   (1116-2-8) j 2

u k o ń c z o n y m  z e s t a l  d r a k

Dziejów Powszechnych i
9 Z L M 8 B B A  j

iik
I

I
I

C. k. Sąd obwodowy zawiadamiali?• • • ^ i « / __   • |[£

Pomnikowe to dzieło, zawierające całokształt dziejów wszechświata od najdawniej­
szymi czasów znanych, doprowadzone do ostatnich czasów tj. do wojny Wschodnie], wyszło 
W 22 dużych tomach od 33 do 40 arkuszy druku.

. ? ° ni«waź otrzymujemy liczne zgłoszenia sig z prośbą o przedłużenie ceny prennme- 
racyjnej i chcąc, aby tak pożyteczne dzieło jak najszerszy pokup znalazło i szerzyło światło, 
zatrzymujemy jeszcze cenę prenumeracyjną tj. 55 złr. za całe dzieło. Życzący spłacać czg* 
śoiowo, mogą odbierać nawet po 1 tomie miesięcznie, poczynając od 22 tomu wstecz i opła- 
cająo tylko po złr._2 cent. 50 za tom, z warunkiom odebrania całego dzieła i regularnej 
wypłaty, miesięcznej. (Oprawne tomy w płótno angiel. z odciskiem podobizny autora złr. 3-30).

Życzący korzystać z tego ułatwienia, zechcą sig zgłosić jak najwoześniej do niżej 
podpisanej (258-6-6)

Księgarni Polskiej
W0 Lwowie (14. pito baliokl).

niniejszem spadkobierców, a wzglę­
dnie prawa nabywców, Antoniego I 
S t r a d o m a k ie g o  z życia i miej­
sca pobytu niewiadomych, źe na rzecz

I

S ^ s a a n ię tn i lŁ  S B c r lie m m  S a s a .  Jmasy Antoniego Stradom skiego kwo- 
Egzemplarz zlr. 1-50. ta 7 7 9 7  5 9  c> % maBy krydalnej

n o w a  ż a ło b n a  I Stanisława ks. Lubomirskiego pocho-
na pogrzebie ś. p. I dząca, już to w skryptach dłużnych

D e z y d e r e g o  C h ła p o w s k ie g o  t0 w « ot<5w?e w depozycie o *  §
jenera b. wojsk polskloh dowym zalega, 1 wzywa tychże, by I Przybyło ą ąg * 

Przez Iprzy  w ykazaniu praw  swoich odpo- Zatem z końcem

B I Ł i l §
Towarzystwa Zaliczkowego w Dąbrowie

„S to w a rzyszen ia  zarejestrowanego z  n ieograniczoną porębą"  
m a r o k  1 8 2 8  ( ó s m y )  

było członków 838 z wpłaconemi udziały złr. 24318 0. 74

JT. F lo r y a n a  S ta b lew sk ieg o
Dra św. Tool. [1117-1-3J

_________ Egzemplarz 90 cnt.

Licytacyjna sprzedaż 
realności

w K r a k o w i e  przy ul. Żydowskiej 
pod L. 251 Dz. I. o jednem piętrze 
z widermachem, odbędzie się u c. k. 
Sądu krajowego w Krakowie w 3ch 
terminach, a mianowicie 6 maja, 9 
czerwca i 14 lipea 1879. Cena wy­
wołania 7176 złr. 60 o. (1158-1-4)

przy wykazaniu praw swoich odpo-1 Zatem s końcem 
wiednie kroki celem podniesienia te- 

jgo funduszu poczynili.
Tarnów dnia 27 marca 1879 r.

Krodzleekl

D2)
3)
4)
5)

1878 .  57
1878 * 195 „
1878 „ 976 „

S t ó n l c z y n n y :
Pożyczki na skryfta i weksle . . . . . . .
Odsetki zaległe za lata u b ie g łe .........................
Odsetki na rok następny wypłacona . . . .
Zaliczki p ro ceso w e ............................................
Gotówka z końcem 1878 r....................................

dr.

4086
7585

27817

150642
2639
291
404
838

154816

c.

97
27
4

14
79
66
43
60

O g ro d n ik ;
lub zakładania sztucznych i !

- uzdolniony jako samo- 
■ istny, <’ 

a sztucznych i handle- 
z chlnbnemi świadectwami z ostatniej 
kówki, poszukuje umieszczenia. — Adses:‘.OGRO­
DNIK poczta MIEJSCE.* [1155-1-3]

Folwark Brzeźnica
ma do spraeduli lOO me- 
esów niebieskiego fiablin,
tegorocznego zbioru, po cenie 4 złr. za mec 
loco Banhof Dembi cs .  — Bliższa wiado­
mość tamże. (1145-1-5)

Stare
naturalne wina węgierskie!
wyborny i wzmacniający napój domowy. 
Rozsyłka natychmiast za zaliczką pocztową 

fran co  z tutejszego Banhofu:
W baryłkach po 25, 50, 100 litrów, a mianowicie: 
Białe wino, stare, pierwszy gatunek, litr po 25 c.

» „ » drugi gatunek ,  ,  20 ,
Czerwone wino, pierwszy gatunek ,  ,  28 ,  

W butelkach po 70 centilitrów:
But. białego wina stołowego, doskon. litr po 85 o,

» czerwonego „ „ ,  „ 40 „
„ do potraw ,  „ „ „ 50 ,
„ deserowego „ „ „ „ 70 „

z butelką w skrzynkach po 6, 12 i 25 butelek do-

Otrzymawsiy wyłączne w Krako­
wie zastępstwo Fabryki Portland- 
Cementu w Grodźcu, zawiadamiam, 
że w roku bieżącym będę w możno­
ści zadość uczynić wszelkim zapo-

I  _____  trzebowaniom, otrzymując zaś dwa
do prowadzenia I razy tygodniowo przesyłki cementu, 

47łSżbJ|rc S  m°K9 zaręczyć tak za jego niezró- 
“ wnaaą dobroć, jakoteż i za świeżość.

W incenty W róblew ski |
v  Banks Galicyjskim w M o v ie .

(851-6-)

,1)
2)
3)
4)
5)
6)
7)
8) 
9

Stan bierny x
Udziały Członków................................................................................. 27817 * 4
Wkładki na rachunek bielący...........................................................   107307 „ 76
Odsetki na rok następny p o b ra n e ........................................... „ 3559  40
Odsetki przez wierzycieli niepodnieeione „ 3409 „ 83
Fundusz rezerwowy.......................................................................... „ 7299 _ 20
Koszta administraeyi ..................................................................... B 974  55
Wynagrodzenia za czynności i u s łu g i ...........................................   264 ” —
Fandusz podztkowy ............................................................................................ „ 1000 „ —
Czysty zysk uchwałą Walnego Zgromadzenia z dnia 22 kwietnia 
r. b. rozdzielony:

a) 12# dywidendy..................................... złr. 2769 c. 24
b) zakupno pism ludowych . . . . . .  150 „ —
e) na fundusz re z e rw o w y .................... „ 418 „ 48
d) na rachunek zysku roku 1879 . . . .  847 „ 9 „ 4184 „ 81

M ą k ę  M e l i n ą
p u r o w f i i i t

najlepszym gatunku, 1 whizęrmr&m 
S1/# do 4% azotu i 1.1 do 13% kwasi 
Osforowego, odśnieżoną na wystawi© 
WomaweMój 1874 r.
Mastamlm* nabyć moina albo u pod­
pisanych lub w  Agr©is©yl d la  
iDlBilińw i. Hiketkflop 

w
O  w a r a a n e  s a s ió w ia is ls  

i p r M M  S ię . (296-20-20)
Fabryka parowa mąki kcśoi&nlj i spodinm

S. Schfinberg I  F iM el
przy ulicy Mostowij pod Nr. 353/4.

„ 154816 .  62
Dąbrowa dnia 23 kwietnia 1878 r.

W Imieniu Rady Zawladowczej Towarzystwa
Komisya kontrolująca rachunki Towarzystwa ra rok 1878

Mieczysław Rogaliński w. r. Leonard Wiśniewski w. r. Eugeniusz Kessler w. r.
D y r e k c y a  T o w a r z y s t w a  K a l l c z k e w e g a  w  D ą b r o w i e

Adolf Kukieł w. r. Konstanty Michniewski w. r.
dyrektor. kontrolor. [1115-1-3]

 •w nn ^

I Drowar Tenczyńskl 1
ma zaszczyt niniejszem zakomunikować Szanownej Publiczności, [H] 
lż otworzy! s p r z e d a ż  p i w a  swego wyrobu 
w  K rakow ie (Rynek głów ny lir. 2 9 , H r iy -  
Sltofory) gdzie sprzedawane będzie piwo: Marcowe, Salo­
nowe i Bok na beczki, jakoteż i na butelki. (1141-3-10)

W e  w s i  Ł r o w f  _  _  _  _  B r o w , n i  g
pod Iowyn Sączem, «L

Do wynajgcia od 1 lipca b. r. są w domu 
pódl 37 prsy Rynka głównym:

s k l e p  f r o n t o w y  od Rynku ze składem; j 
l o k a l  o d  u l i c y  ś w .  l a n a  (gdzie I 

teraz kawiarnia) z kuchnią; 
d r u g i e  p i ę t r o ,  składające się z 8  po­

koi, 2  przedpokoi i kuchni z piwnicami, 
w całości lub w dwóch częściach; 

m i e s z k a n i e  n a  I I I .  p l ę t r z ó ,  
składające się z 4 pokoi, przedpokoju ij 
kuohni z piwnicą; 

m i e s z k a n i e  n a  I I I .  p i ę t r z e ,  
składające się z 2 pokoi i kuohni z pi­
wnicą; (1110-2-3)|
Wiadomość na miejscu u właścicielki.

brze zapakowanych. Baryłki' i skrzynki po cenie I Z n a jd u ją  s i ę  o b f i te  p o s z l a k i  n a f t y  
kosztu. Zamówienia pod adresem:„Au H .  « * « - U  k i lk t td z ie s ią tm c rg O W e j  p r z e s t r z e n ir i n s e s - ,  Weinberg and Kellereibesitzer in Mo­
d e r n  bei Prfissburg in Ungam. “ [1074-1-6]

i wodu-
Pewien kapitalista życzy sobie 

z a k u p i ć  kilkasetszej Ti
* pierw• 

centnarów!
galicyjskiego chmielu z r. 1879. Zgłoszenia 
z wyłączeniem pośredników przesłać należy
pod adresem: An die Annoncen-Expedition! 
von Haasenstein & Vogler, Prag; pod zna­
kiem: Hopjen No J. M. 209. (1075))

Chroniczny katar 
pęcherza

W każdym wieku, chroniczne płynienie moczu, ka-| 
tar maciczny, cierpienia menstrualne i inne ner­
wowe leczę w najkrótszym czasie według mojej 
własnej, doświadczonej metody. Ordynuję codzien­
nie od 11—12 dla dam, od 12—1 dla mgżozyzn. 
Na listy honorowane natychmiast odpowiadam.
® r .  W E I 8 E K  w  W le « B lu

I .,  Seilerstatte 19, I I .  Słeck, ltnJu. ~
[1076-1-] ' ’ '

Pomieszkanie
stosowne bardzo na porę letnią, do 
wynajęcia od 1 maja. W i e l o p o l e  
Nr. 86 przy ulicy S ta r o w i ś ln e j .

(1032-5-5)

Tylko 1 zlr. 20 c.
Partya 5 0 0 0  s z t u k  doskonałych I 

d e b r z e  I d ą c y c h  z e g a r k ó w  do
naciągania co 24 godzin z żółtym łańcusz­
kiem, regulowane na minutę, z 1 rocznem! 
poręczeniem, sztuka fl m ir .  9 0  c .

Uhren-Fabriks Depot
Wien, Prajerstrw se 16.

 .....................   M f t  ..................................

BABKA.
W Zakładzie miejscowym w ó d  alfcailecno-stonyeh  Jede-brom ew ych

rozpocznie się pora kąpielowa

I g o  c z e r w c a .  * ^ sa
. . . .  Zakład posiada 20 łazienek i przeszło 200 pokoi mieszkalnych z komfortem u- 

S. Józefa pod L. 494. (1085-3-3) rządzonych.
Restauraoya, sala do zabaw, czytelnia, stała mutyka, lekarz, apteka, poczta i Bta- 

cya telegraficzne, tudzież skład wód mineralnych krajowych i zagranicznych są w miej­
scu. Także sól jodowa miejscowa i co dzień świeża żentyca są do nabyoia.

Zamówienia mieszkań, rozsełanie wody i soli, jakotóż i broszur załatwia Za­
rząd za k ła d u . (1102-2-3)

płytkich warstwach. Dlawydoby-| 
Ja tejże p o s z u k u je  s ię  w s p ó l ­
n ik ó w . W przyległej wsi i okolicy I 
oddawna istnieją kopalnie nafty. — 
Bliższej wiadomości zasiągnąć mo­
żna ustnie lub listownie u właści­
ciela w K r a k o w i e  przy ulicy

TAMAR D cukierki z owocu roz- 
walniającego przeciw 
Z U W A B B Z Z -  
W IO M , Hemoroidom, 
Migrenom. — £ a g o -  
•lny f prayjem ny  
ś r o d e k  dla d r ie e l .  

W Paryżu, ul. Gr&mmont 25; w Krakowie w apte- 
kaoh pp. Trauczjńskisgo i Redjka; w Stanisławo­
wie w aptece p. Stechera. (86-20-)

D r. i « h w § l g e r t

11

PARTS1IE I WIEDEŃSKIE HEDŁE
bardzo gustowno, trwałe i tanie.

J .  Cł. &  l i .  F r a n k i ,
STOLARZE I TAPICEROWIE, (805-13-)

firma założona 1835 r., odznaozona medalami,
w  W le d a a iu ,  l < e e p e l d s t a d t ,  O b e v e  D e n a u s t i a s s e  H r .  9 1 ,

neben dem Schóllerhofe.
Album mebli (wspaniałe wydanie) z objaśniającym cennikiem za zastawem 2 złr.

leczy za poręczeniem gruntownie nawet za­
starzałe następstwa sam egw nłtu , osła­
bienia męskiego, polluoyi i t. p. w przecią­
gu 4 tygodni, wszelkie inne choroby tajne 
męzkie i żeńskie w najkrótszym czasie.

Flasseczka 2 złr, w. a. wraz z opisem 
użycia i korespondeneya wprost za nadesła­
niem gotówki, przekazem lub zaliczką na- 
leżytośoi. (666-9-50)

Dr. SohżfaJger w Wiedniu FIL 
SobolteifeldgMse 60.

Padaozkg, taniec św. Wita
n i"
w e  I  c i t a r e b y n a e l n n i c c n c

(chorea) 
k u r c z e  n e r w e -

-  - •• ’ ■ w7"leesam z pewnością zapomooą nowyoh przeze- 
mnie wynalezionych lekarotw i przezemnie 
kombinowanego narzędzia leczniczego. Tak­
ie listpwnie. wysianiem lekarstwa i przyrzą­
du wraz z opisem użycia. (808 8 -8)

iDrmąd.,
w Wied

glJmszer, eperył. fizyk pow. 
'iedniu, Hemals, Ottakringerstr. 9.

m r ^ n a
i u i S i u i

Dla nadania Biwym włosom pierwotnej naturalnej b.uv,y, 
r ę e s e n f t e m  najdoskonalszym i najpewniejszym środkiem

jest ssa p«>  
(927-7-12)

Htlr Restorer
który przez znakomitości lokarikie w y p r ó b o w a n y  i jako n a j l e p s z y  
uznany został. Cena flaszki wraz z sposobem użycia 9  z ł r .  5 0  e .  Przesyłki 
pocztowe uskuteczniają się odwrotnie. — Główny skład rozsyłkowy w aptece 
„pm d • r ł e n a *  A .  B I V I P E I T B 1 L A  w Ż y w e u - K a b ł e c i u .

Zakład Ieoznlozo-kąplelowy, do plola wód, mleka 1 żętyoy

Kąpiele słone Labatscbowttz,
alkalicmo-muriatyczne zdroje lecznicze zawierające jo d  i  brom. 

Codzienne 3-krotne połąoz. pocztą woz. do |t*o jl kolej półn. Ung.-Hrodlaoh-
O twarcie kąpieli 1® Maja.

Praktykują tutaj podezaa pory kąpielowej pp. B r .  F > » n c la s e k  K H eH lt> r lekarz w Lu-
hatichowitz, D r. A. K o ia k  a Merami i D r. W . G a l lu  z Ung. Brod.

Zamówienia na mieszkania i wody mineralne przyjmuje K arząd k ą p ie lo w y  
nyt w  Ł uketecliow ltz Iw. Serć-

Gzoionkami Drukarni w0ZASU“.

« W  olani
lekki, używany, j e s t  d o  s p r z e d a n i a  

l a k i e r n i k a  J .  K  tU S C H  l  n a  
H L lep a rzu  p o d  Ł . 131 . (778-9-9|

. P R A W 1 1 K
ukończony, biegły w sprawach spadkowych, szuka 
imejica w kancelaryi notaryalnij. Adres: T .  Ł  
poste restante P o d g ó r z e .  [1109-2-2;

Kantor stręczeń ♦
guwernerów i guwernantek J

pani W. ZALESKIEJ w Paryżu ł
B n e  H r o r l i a n l  U ,  T

od lat kilkunastu zaszczycany zaufaniem i ^  
znany z sumiennego wyboru guwernerów, i  
guwernantek, tudzież bon Francuzek i An- 1 
giełek, poleca sig wzglgdom publicznośoi. W 

Uprasza sig o frankowanie listów. A 
(336-10-10) J

woni® r.

APTEKA „POD GWIAZDA"
Konstantego Wiszniewskiego

r Krakowie prsy ulicy Floryańskiój
t t o iy m a la  iw leża

Wody mineralno
tok krajowe jakoteż zagraniczne

sprzedaje takowe skrzyniami jakoteż
pojedynczo. (1004-6)

Napełnianie flaszek wodą jodowy rozpoczęto 
dziś pod nadzorem lekarza zdrojowego Wgo Dr. 
Adama Swirskiego zapomoc§ nowych przez fa­
brykanta i c. k. nadwornego dostawcę Wgo Ry­
szarda Maucha w Wiedniu wynalezionych, dla 
Iwonicza specyalnie zastosowanych maszyn, któ­
re dozwalając na szczelne przykrycie źródeł, za- 

neczają takowe od wszelkich naleciałości py- 
organicznych części, a szczególnie wstrzy­

mują ulatnianie się kwasu węglanego.
Zamówienia na wodę i tejże przetwory che­

miczne, jako to: sól, łng i muł przyjmuje, cen­
niki, broszury i opisy rozsyła franco (1082-3-3)

yrekeya zakładu jiroj.-Kąpielowego
w Iwoniczu.

Sezon kąpielowy rozpoozyna się 
Igo Gierwoa.

Plac pod budowo
wyciągniętemi fundamentami pod 

o piętrową kamienicę, jest do sprze- 
ania. Wiadomość n właściciela pod 

STr. 76 przy ulicy W o l s k i e j .
(1042-3-3)

NAJLEPSZY

PORTLAND CEMENT
teczka zawierająca 4  c e n t n a r y  
V l i r .  9 5  C . (Zwraca się uwagę, 
;e beczki z innych fabryk zawiera- 

3V2 centnara). (1006-2-6)

. Zieleniewski, inSynier Kraków. 
Agenoya I skład 

wszelkich artyknlów 
bndowlanyoh.

G O B Z E Ł I I E
stawiam jahnajtaniaj i jaknajlefiiej według 
własnego pomysłu (200 już poakw,o»yeh).

’ a ®  H a m p e l ,
Gisernia żelaza, Fabryka maszyn i kotłów 

(1105-2-3) w Dreźnie .

Ważne dla badolącyokl
M la c l s ę  cyaaSL©w%, jakoteż g ta p ę  

lićrllibB& tą do pokrycia dachów, eras 
p m sa d ssM  różnego rodzaju, parą suszo­
nego drzewa, Bprsedaje po umiarkowmiyeh 
cenach fabrycz. z ułożeniem łab bes tegoż. 
748-13-19) n a a ry c y  Langrook w Krakowie.

Wiakładsie i.W a  dla osier, chłopców
w Krakowie ulica Ka/rmelicka L. 14/. 

nabyć można:

Jabłoni, grusz, ślRrok^ brzoskwiń,
włoskich orzoohów, sztuka od 40 ct. do 1 złr. Wi­

norośli wczesnych gatunków szt. 25 ot.
% f lM a w  t  k m w ó w  e z d e b n y sk i

Akacye koliste do 3 m. wysokie, Gingo biloba, drze­
wo tulipanowe (Liriodendron) szt. 1 złr. Sympho- 
rycarpus raesmosa 100 szt. 5 złr. różnyoh innyoh 

krzewów ozdobnych 10 szt. 12 złr.
X r ó i i

Płaczących do 2 m. wysokich z pigknemi korona­
mi szt. 2 złr. romontanty i herbatnie wysokie od 
80cm. do 1 m. 50 cm. szt. od 60 o. do 1 złr.; nizkie 
w korzeniu szczepione i sztobrowe (Malmaison do­

bra do rozpinania) szt. od 30 do 50 c.
Lilije auratum doniczkowa ozdoba salonu sztuka 

od 80 ct. do 1 złr. (836-8-8)
Z n a s io n  p a i to m y c h :

Buraki obersdorfskie, Ientowickie, nad ziemią rosną­
ce, żółte czy czerwone kilogram 60 ct., marchwi 

pomarańczowej i białej kilogram 80 ct. 
Cennik nasion warzywnych, kwiatowych, wysad- 

ków różnego rodzaju, na żądanie opłatnie nadsyła sig.

Magister farmacyl
poszukuje umieszczenia.— Wiadomość pod 
adresem: F a r m a c e u t a  w aptece W. 
P r. Mnsila i Dra chemii Zarzyckiego we 
Lwowie,  ulica Żółkiewska. (1100-2-2 )

A g r o n o m
kiikoletnią praktyką gospodarczą, z naj- 

epszemi poleceniami, poszukuje posady na 
ordynacją od 1 Lipca 1879 r. Bliższa wia­
domość w feiórre Towarzystwa rolniozego 

Krakowi e .  (1043-3-3)

Kamienica
jedno-piętrowa z ogródkiem , nowo wybudowana, 
przynosząca dobry procent, jest do sprzedania za 
zsliczką kilku tysigey złr., reszta zostaje na mały 
procent. — bliższej wiadomości udzieli Biuro ko- 
misowo-informacyjne W * . J a w o n k i e g o ,  « 1 . 
S z p i t a ln a  1. 3 8 8  w  K r a k o w i e .  (1092-3-3)

W kluczu Jagielnickim
dobrash JWgo Karola hr. Lanckorońskiego 
[eat a d  94L e z e m m  1 8 8 0  d o  w y -  
d z l c r ż a n l e n l H  f o l w a r k  K o s o -  
e h a c z ,  obejmujący przeszło 800 morgów 
obBzara. Bliższej wiadomości udzieli Zarząd 
dóbr w Jagielnicy. (1142-2-3)

Huta szkła
itóra już była w ruchu, tuż pod lasem, jest 
pod korzystnemi warunkami d o  W y - 
i l z ie i r ż a w l? n l f l .  Bliższej wiadomości 
udzieli Jakób & Józef Kohn w Krakowie.

[1104-2-8]

Magazyn strojów  
i snfclen damskich

Ipassevskiej i 0. t a t a j i s k i e j
w Krakowie pod Murzynami.

Donosimy Szan. Damom, że powróciłyś­
my z zagranicy i zaopatrzyłyśmy magazyn 
swój doborem najnowszych fasonów pary­
skich kapeluszy z bastu, ryżu i innych mo­
dnych słom; ubiórki, negliżyki, kwiaty i 
pióra. Wielki wybór kostiumów, zarzutek 
z indyjskiego kaszmiru, z piki i z koloro­
wych matsryj; płaszczyków, surducików dla 
panienek oraz długich surdutów dla Dam; 
s&nurówek, rękawiczek, szalików, garnitu­
rów i parasolek. Także przyjmują się Bu­
tnie do roboty. (1101-2-3)

Dg handlu korzennego
i o n o lu j e  s ię  pra&tyfcan-
;a w wieku lat 14. (1143-2-2)
IDL KODZ w Tarnowie.
TOWARY GUMOWE

wszelkiego rodzaju
rozsyła sa zaliczką (33-30 ) 

J. I. Sclimeidler, fabryka gumy
w Wiedniu, Neubau, Stiftgasse Nr. 19.

PoląCKOlie fabryki krajowych i zagranicznych

& 3T  towarów roboty ręcznej “3©M
polecają na zbliżającą porg swój dobrze zaopatrzony skład w io s e n n y c h  1 l e t n i c h  m a t e r y j  
n a  s a h n i e  metr po cnt. 35, 52 i wyżej, nastgpnio najlepsze saskie k a s i m l i y  i  t e r n o ,  czarne 
' kolorowe, od o. 52, 85, złr. 1, 1'20, 140, 1-80 do złr. 3.

Wielki wybór czarnych c h u s t e k  k a s z m i r o w y c h ,  gładkich i haftowanych, z cigźkiemi 
frendzlami jedwabnemi od złr. 2 50 do złr. 10.

Znaczny skład ozamych i kolorowych w e tą ś e k  f a i l l e ,  m o d n y c h  i  a k s a m i t n y c h ,
k o r o n e k ,  f a l b a n e k  i t. d. ____

MW* Skład fabryczny nakryć stołowych i kap. W l  
garnitnr rypsowy, składający sig z 2 kap i 1 obrusa, we wszelkioh kolorach, pó zlr. 9-50, 12, 16, 

20 złr., z dwukolorowego adamaszku 1 garnitur po złr, 9'50 i 12.
Prócz tego wielki skład doskonałych p ł ó c i e n  p r z ę d z  o  n y c h  i  k r e a r *  p o ś c ie l i  ł ó ż ­

k o w e j ,  o x f o r d ,  k r o t o n ó w ,  n a  m e b l e ,  o k r e s ó w  a d a m a s z k o w y c h ,  s e r w e t ,  r ę ­
c z n ik ó w ,  d y m k i  po nadzwyczaj tanich cenach.

BV~* S k ł a d  f a b r y c z n y  pigknych f r a n c u s k i c h  g o r s e tó w  w największym wyboize 
sztuka po o. 70, złr. 1, 1-50, l -80, 2, 2-50, 3 złr. i wyżej.

W i o s e n n e  p a r a s o l k i  1 e n - to e t - c a s  z dobrego jedwabiu,5,podszyte i niepodszyte, naj­
nowszego kształtu od d r. 2, 2 50, 3 do 8 złr.

Wielki skład b i e l i z n y  d a m s k i e j  w rozmaiłem wykonaniu, szlafroki, ubrania poranne kro­
tonowe i ozfordowe p o  c e n a c h  f a b r y c z n y c h .  (671-8-14)

Obszerne cenniki i próbki materyj i wstążek darmo i opłatnie. Zamówienia za zaliczką.
Adres skrócony: I Ł u r o l  H e i m  w  W le d ii lw , 1 ., S c h u l e n b a i a c  Al. 3 ,

Odpowiedzialny nądoa Drukarni Jfaof ŁakocifoM,


